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posunął naszą planetę w kierunku

dalszego umocnienia pokoju
Wspilae oświadczenie ZSRR, OSA i W. Brytanii

MOSKWA (PAP)
Agencja TASS opublikowała w środę tekst wspólnego o-

USA 1 W. Brytanii, złożonego
układu moskiewskiego o częś-
nuklearnych.
oddychać będą czystszym po­
wietrzem i będą żyć na gwie-
cie zdrowszym i mniej zaka­
żonym. Państwa, które biotą
udział w rokowaniach rozbro­
jeniowych w Genewie, wnio­
sły swój wkład do tej sprawy
Należy też podkreślić pozyty­
wną rolę sekretarza general­
nego ONZ U Thanta w zawar­
ciu układu o zakazie doświad­
czeń nuklearnych w trzech
środowiskach.

Od chwili podpisania u-

kładu większość państw świa­
ta — przeszło sto krajów —

przyłączyło się do trzech ini­
cjatorów układu. Od tej pory
•podejmowano również dodat­
kowe, chociaż ograniczone
kroki w celu zmniejszenia
grożącego ludzkości niebezpie­
czeństwa nuklearnego. Wśród
kroków tych należy wymienić
rezolucję Zgromadzenia Ogól­
nego NZ z 17 października
1963 r. w sprawie nieumiesz-
czania na orbicie kosmicznej
broni masowej zagłady, jak
również kroki podjęte przez
ZSRR, Zjednoczone Królestwo
i USA w pierwszych miesią­
cach bieżącego roku w celu
zmniejszenia produkcji pluto­
nu i wzbogaconego uranu.

Są to ważne i pożyteczne
kroki, jednakże są to jedynie
pierwsze kroki. Należy jeszcze
rozwiązać poważne problemy
i rozbieżności, aby osiągnąć
zwrot w kierunku zmniejsze­
nia wyścigu zbrojeń oraz sku­
tecznego rozbrojenia 1 utrwa­
lenia prawdziwego pokoju.
Wykazując szczerą troskę o i-
stotne interesy wszystkich
narodów i podejmując kon­
struktywne wysiłki dla osiąg­
nięcia porozumienia odpowia­
dającego tym interesom, mo­
żemy podążać dalej drogą
wiodącą do wzajemnego zro­
zumienia i pokoju.

układ o

nuklear-
w prze-
pod wo-

Świadczenia rządów ZSRR,
z okazji rocznicy podpisania
ciowym zakazie doświadczeń

-■„Rok temu — głosi oświad­
czenie — przedstawiciele
ZSRR, USA i Zjednoczonego
Królestwa podpisali
ząkazie doświadczeń
nych w atmosferze,
Strzeni kosmicznej i
dą. Układ ten posunął naszą
planetę w kierunku dalszego
umocnienia pokoju. Jest on

pomocny przy hamowaniu wy­
ścigu zbrojeń. Baje wszyst­
kim mężczyznom i kobietom
pewność, że oni i ich dzieci

Pogorszem©
stanu zdrowia

A. Zawstóiege
Ministerstwo Zdrowia poda-

je, że w ostatnich dniach stan
zdrowia Aleksandra Zawadz­
kiego uległ pogorszeniu.

Chory znajduje się pod sta­
łą opieką zespołu wybitnych
lekarzy specjalistów.

9 Delegacja KC Mongolskiej
Partii Ludowo-RewolucyjneJ
przybyła we wtorek na zapro­
szenie KC SED do Berlina.

g Ambasador Jordanii w

ZRA i stały przedstawiciel te­
go kraju przy Lidze Arabskiej
złożyli w środę w Kairze w

sekretariacie Ligi Arabskiej
dokumenty ratyfikacyjne u-

kładu gospodarczego w spra­
wie koordynacji polityki
towoj krajów arabskich,
wartego w roku 1960.

naf,
za-

Z31g Ponad 500 uczonych
krajów bierze udział w rozpo­
czętej w środę w Zjednoczo­
nym Instytucie Badań Jądro­
wych w Dubnie XII między­
narodowej konferencji fizyki
wysokich energii.

Ę) Rząd cejlońskl zakazał &>

marykańskim i brytyjskim o-

krętom oraz samolotom prze­
wożącym żołnierzy I materiały
wojskowe do Malajzji, z prze­
znaczeniem użycia ich przeci­
wko Indonezji, wpływania do
portów cejloń3kich bądź lą­
dowania na lotniskach Cejlo­
nu.

gSenat amerykański zaapro­
bował we wtorek program
wydatków na sumę 46.752 mi­
lionów dolarów na cele woj­
skowe w kolejnym roku fi­
nansowym kończącym się 30
czerwca 1965 r.

g 7 osób w tym 5-miesięcz-
ne dziecko poniosło śmierć w

wyniku katastrofy ciężarówki,
która runęła do rzeki w od­
ległości 72 km na zachód od

Georgetown (Brytyjska Guj»-
na),

g Premier Malajzji, Rahman
przybył we wtorek wieczorem
do Londynu po wielodniowej
wizycie w Stanach Zjednoczo­
nych. Przeprowadzi on w

czwartek rozmowy z premie­
rem W. Brytanii Hornem.

q W mieście Colly w polu
dniowo-zachodniej części Au­
stralii woda zalała ponad 100
domów. Od 4 tygodni w tym
rejonie kraju padają ulewna
deszcze. Powódź grozi także w

innych częściach Australii.

0Wdniach od15do22
bm. odbędzie się w Mariań­
skich Łaźniach tradycyjny już
V festiwal chopinowski orga­
nizowany przez działające od
kliku lat w tej miejscowości
uzdrowiskowej Towarzystwa
im. Fryderyka Chopina, zrze­
szające czeskich i słowackich
miłośników twórczości nasze­
go kompozytora.

g Po dłuższym okresie nie­
pogody, opadach deszczu 1

śniegu w wyższych partiach
Tatr, w środę pogoda zasad­
niczo się poprawiła.

U Jak informuje Minister­
stwo Przemysłu Spożywczego 1

Skupu w lipcu zakupiono o-

gółem 78.187 ton zbóż, w tym
41.511 z gospodarstw chłop­
skich, a 36.676 z gospodarstw
państwowych. Stosunkowo wy­
soki poziom skupu lipcowego
tłumaczy się przyspieszeniem
zbiorów zbóż z powodu sprzy­
jającej żniwom pogody.

\Proleta misze wszystkich krajów, łączcie się

imkawsKa

Ostra krytyka
programy

rządu Noro
RZYM (PAP)

W izbie posłów parlamentu włoskiego toczy się dyskusja
nad votum zaufania dla drugiego gabinetu premiera Moro.
Wzięli w niej dotychczas udział m. In. sekretarz general­
ny WłPK Palmiro Togliatti,
jańskiej demokracji Scelba.

Togliatti zapowiedział na

wstępie, iż masy ludowe prze­
ciwstawią się krokom, jakie
obecny rząd zamierza podjąć
w dziedzinie gospodarczej, bo­
wiem uważają, że „obecne tru­
dności w sytuacji gospodar­
czej należy pokonywać przy
użyciu środków uwzględniają­
cych przede wszystkim przy­
czyny, jakie trudności te spo­
wodowały”. Walkę przeciwko

Z procesu

adiutanta Himmlera

oskarżonemu o wspólu-
w eksterminacji 300 ty-
osób, świadek Gerhard

zeznał we wtorek, że w

1942 widział przez okno

K. Wolffa
widzim również
w Oświęcimiu

BONN (PAP)
W procesie toczącym się

przed sądem w Monachium
przeciwko b. gen. SS K. Wolf­
fowi,
dział
sięcy
Hess
roku
w oświęcimskim obozie zagła­
dy Himmlera w towarzystwie
oskarżonego. Oświadczenie to

wywołało żywy protest ze

strony Wolffa, który mimo co­
raz nowych obciążających do­
wodów usiłuje zaprzeczyć, że
miał cokolwiek do czynienia z

masowymi eksterminacjami
ludności na terenach okupo­
wanych.

Kraków,
czwartek 6
sierpień 1964

aa

Siły reakcji
przygotowują

zamach stanu w Grecji
SOFIA (PAP)

Z Aten donoszą, te we wtorek
odbyło się tam nadzwyczajne po­
siedzenie komitetu wykonawczego
greckiej lewicy demokratycznej
(EDA), na którym omówiono sy­
tuację w Grecji w świetle zde­
maskowanej ostatnio spiskowej
działalności skrajnej reakcji, przy­
gotowującej zamach stanu.

Komitet wykonawczy EDA o-

glosił oświadczenie, stwierdzające,
że sytuacja jest poważna, gdyż
siły reakcji planują zamach 1

usiłują przy pomocy wywiadów
mocarstw imperialistycznych o-

ballć obecny rząd grecki 1/wpro­
wadzić faszystowską dyktaturę
wojskową.

Komitet wykonawczy EDA o-

świadcza, że popiera posunięcia
obecnego rządu, zmierzającego do
udaremnienia projektów spiskow­
ców oraz wzywa najszersze rzesze

społeczeństwa do czujności 1 jed­
ności, jak również do utworzenia
ogólnonarodowego frontu walki
wszystkich sił demokratycznych.

L.33

przywódca prawicy chrześcl-

Inflacji należy oprzeć nie na

ograniczaniu zarobków mas

pracujących, lecz na ograni­
czaniu wpływów i działalności
monopoli, na planowaniu go­
spodarki, kontroli społecznej
w dziedzinie zarządzania
wielkimi przedsiębiorstwami.

Togliatti skrytykował stano­
wisko Włoskiej Partii Socjali­
stycznej, która uczestnicząc w

rządzie umożliwia „chrześci­
jańskiej demokracji realizo­
wanie jej zamiarów”.

Przywódca prawicy chadec­
kiej, Scelba, zaatakował po­
średnio założenia programowe
centro-lewicy w zakresie po­
lityki zagranicznej, opowie­
dział się w kwestii wspólnoty
europejskiej za linią propa­
gowaną przez Paryż — Bonn,
gdyż „stawiając sobie za cel
sabotowanie Francji i de
Gaulle’a Włochy nie robią nic,
by przyspieszyć unifikację
europejską”.

Pogwałcenie
granicy

jemeńskiej
KAIR (PAP)

Ministerstwo .spraw zagranicz­
nych Jemenu zakomunikowało we

wtorek, że samolot
pogwałcił 28 lipca br.
powietrzny Jemenu w

Dżawak. Stanowi to w lipcu dru­
gie z kolei naruszenie obszaru
powietrznego Jemenu ze strony
lotnictwa brytyjskiego — podkreś­
la oświadczenie*

brytyjski
obszar

rejonie

Siły zbrojne USA

bombardują u rządzenia wojskowe
na terytorium DRW

Johnson: »Kroki odwetowe będą ograniczone —

nadal nie dążymy do dalszej szerszej wojny«
WASZYNGTON (PAP)

We wtorek po południu (według czasu warszawskiego) doszło w Zatoce
Tonkińskiej u wybrzeży Wietnamu do ponownej wymiany ognia między o-

krętami DRW 1 USA. W kilkanaście godzin później, w nocy z wtorku na śro­
dę Stany Zjednoczone zażądały natychmiastowego zwołania Rady Bezpie­
czeństwa. Jednocześnie prezydent Johnson oznajmił,- że USA postanowiły
podjąć kroki odwetowe” i że
siły zbrojne USA rozpoczęły
już akcję przeciwko okrętom
nieprzyjaciela, a także prze­
ciwko „urządzeniom pomocni­
czym” na terytorium DRW.

Według komunikatu ogło­
szonego przez ministerstwo o-

brony USA, dwa (niszczycie­
le amerykańskie „Maddox” i
„C, Turner Joy”, „znajdują­
ce się na patrolu na wodach
miiędzynarodowych Zatoki

Tonkińskiej, w odległości 164
km od najbliższego lądu, zo­
stały tam zaatakowane przez
nieustaloną liczbę kutrów

W Skopje zburzonym pa­
miętnym 4. sierpnia 1963
trzęsieniem ziemi w 1964
roku powstaje nowy
„Grand Hotel” (na zdjęciu)
w miejsce dawnego hotelu
„Macedonia”. Nowy hotel
zostanie oddany do użytku
W 1965 r.

Fot. — CAF

Meksyk
wobec rezolucji

OPA
— red.
donosi:
meksy-

spraw

MEXICO (PAP)
Korespondent PAP

Edmund Osmańczyk,
Jak już podawano,

kańskie ministerstwo
zagranicznych odrzuciło zale­
cenie Organizacji Państw A-
merykańskich, aby wszystkie
kraje tej organizacji zerwały
stosunki dyplomatyczne z Ku­
bą.

W niezwykle trudnej sytua­
cji, jaka powstała po ostatniej
sesji rady OPA, dyplomacja
meksykańska zaproponowała,
aby twardy orzech antykubań-
skich rezolucji OPA przeka­
zać do rozgryzienia między­
narodowemu trybunałowi w

Hadze. W ten sposób odsunię­
ta została na daleką metę nie
tylko dla Meksyku, ale i dla
Chile, Urugwaju i Boliwii ko­
nieczność zadecydowania osta­
tecznie czy uchwały ostatniej
sesji OPA są obowiązujące dla
wszystkich członków organi­
zacji, czy też, jak uważa Me­
ksyk, są z punktu prawa mię­
dzynarodowego aktami niele­
galnymi.

Z Cypru

W górach Kyrsnii
trwa

wymiana strzałów
NIKOZJA (PAP)

W górach Kyrenii, gdzie
Turcy cypryjscy sprawują
kontrolę nad przełęczą o zna­
czeniu strategicznym, trwa

wymiana strzałów. Wojska
ONZ śledzą uważnie sytuację
w tym rejonie.

Wojska te nadal uskarżają
się na trudności, jakie napo­
tykają zarówno ze strony Gre­
ków, jak Turków cypryjskich
w poruszaniu się po wyspie.
Na drogach łączących Nikozję
z Limassolem i Famagustą
nowo wzniesione barykady u-

niemożliwiają przejazd od­
działów ONZ. Sprawa ta we­
dług informacji greckiej pra­
sy cypryjskiej, była tematem

rozmowy prezydenta Maka-
riosa z dowódcą wojsk ONZ
gen. Thimayyą. Zdaniem tej
prasy, Makarios gotów jest
przyznać oddziałom ONZ pra­
wo do jak najszerszej swobo­
dy poruszania się po wyspie,
pod warunkiem jednak, i
„pozostawią w spokoju
wszelkie „instalacje rządowe
łącznie z portami i obozami
wojskowymi,

torpedowych DRW”. Na
temat przebiegu starcia
rzecznik Pentagonu powie­
dział: „Napastnicy zostali od­
parci. Jak się przypuszcza,
zatopiono co najmniej dwa
kutry a dwa inne usz­
kodzono. Po stronie amery­
kańskiej nie ma żadnych
strat w ludziach, żaden nisz­
czyciel nie został też trafio­
ny”.

W Hanol oficjalna agencja
prasowa DRW niezwłocznie
zaprzeczyła wersji amerykańs­
kiej. Agencja ogłosiła w nocy
z wtorku na środę następują­
cą wiadomość: „Amerykański
Pentagon utrzymuje, że 4 ku­
try torpedowe DRW zaatako­
wały dwa amerykańskie o-

kręty wojenne na wodach
międzynarodowych- Wietnam­
ska agencja prasowa została
upoważniona do oświadcze­
nia że jest to czysty wymysł
imperialistów amerykańskich,
sfabrykowany po to, by o-

słonić ich bezprawne poczy­
nania, które jawnie narusza­
ją bezpieczeństwo DRW i za­
grażają sytuacji w południo­
wo-wschodniej Azji”.

W komunikacie ogłoszonym
nieco wcześniej, omawiają­
cym pierwszy

’

(niedzielny) in­
cydent w Zatoce Tonkińskiej,
agencja VNA podała, że o-

strzelany wtedy niszczyciel
amerykański znajdował się
na wodach terytorialnych
DRW. Krążył on od soboty
między przybrzeżnymi wys­
pami Hon Mat i Hon Me,
strasząc kutry rybackie i
„jawnie naruszając wody te­
rytorialne DRW”. W niedzie­
lę po południu, wciąż na'wo­
dach terytorialnych DRW,
niszczyciel natknął się na ku­
try torpedowe północnowiet-
namskie. Wobec prowokacji ze

strony intruzów — dodaje ko­
munikat agencji — nasze kutry
torpedowe podjęły akcję, aby
cbronić nasze wody teryto­
rialne i rybaków 1 przepę­
dziły okręt nieprzyjacielski
poza wody terytorialne, po
czym wróciły do bazy.

Tymczasem w Waszyngto­
nie prezydent Johnson odbył
we wtorek po południu i wie­
czorem serię spotkań z człon­
kami rządu, dowódcami wojs­
kowymi i przywódcami Kon­
gresu. Prezydent konferował
najpierw z Krajową Radą
Bezpieczeństwa, potem z sze­
fami sztabów sił zbrojnych
USA, następnie po raz dru­
gi z Krajową Radą Bezpie­
czeństwa, po czym przyjął 16
przywódców partii republi­
kańskiej i demokratycznej z

Kongresu USA. W tym os­
tatnim spotkaniu uczestniczy­
li także sekretarz stanu Rusk,
minister obrony McNamara,
szef centralnej agencji wy­
wiadowczej John McCone
oraz przewodniczący kolegium
szefów
Wheeler.
dentem
wódców
tuacją w południowo-wschod­
niej Azji.

W nocy z wtorku na środę
prezydent Johnson wygłosił
krótkie, pięciominutowe prze­
mówienie radiowo-telewizyjne
do narodu amerykańskiego.
Johnson powtórzył wersję z

komunikatu Pentagonu o na­
paści kutrów torpedowych
(DOKOŃCZENIE NA STR. S)

»

sztabów, generał
Wspólnie z prezy-

zapoznali oni przy-
kongresowych z sy-

Oto Jeden z pawilonów pięk­
nego osiedla campingowego
Pabianickich Zakładów Prze­
myślu Bawełnianego. Usytuo.
wane w lesie w pobliżu Sule­
jowa nad Pilicą umożliwia
wypoczynek letni 33 rodzinom
w każdym turnusie. W ciągu
lata i ośrodka korzysta IM o-

aoby. W 1965 r. ilość miejsc
powiększy się do 250.

CAP — lot. Chruściński

POGODA
Niż z ośrodkiem w rejonie Za­

toki Ryskiej, zalega znaczną część
Związku Radzieckiego 1 kraje
bałtyckie, sięgając nad obszar
Polski aż do Karpat. Przewiduje
się zachmurzenie duże z większy­
mi przejaśnieniami. Możliwe nie­
wielkie lokalne opady, zwłaszcza
na północnym wschodzie kraju.
Temperatura maksymalna od ok.
17 st. na wschodzie i .19 st. w

centrum do 22 st. ną zachodzie.

w Przełączy
Dukielskiej

CSRS Polskę
przedstawicie-
Kraju z Kra-

zgromadziła
z terenów na

(Inf. wl.) Obchody 20 rocz­
nicy słynnej bitwy w Przełę­
czy Dukielskiej zainaugurowa­
ne zostały w Dukli. Na uro­
czystościach w ~

reprezentowali
le Ligi Obrony
kowa.

Manifestacja
licznie ludność
których toczyły się pamiętne
walki. Zginęło w nich 80 tja
żołnierzy radzieckich oraz 6
tys. żołnierzy I Czechosło­
wackiego Korpusu, utworzo­
nego w Związku Radzieckim.
Padło w nich również wielu

14-16 bm.

uroczystości
w Studziankach

WARSZAWA (PAP)
W dniach 14—16 bm. obcho­

dzić będziemy 20 rocznicę bi­
twy pod Studziankami. W tej
wielkiej bitwie obok jedno­
stek Armii Radzieckiej brała
udział I Brygada Pancerna
WP im. Obrońców Wester­
platte, która stoczyła tu zwy­
cięską walkę z przeważający­
mi i doborowymi siłami hitle­
rowskimi — osławioną dywi­
zją pancerną SS „Hermann
Goering”,

W niedzielę 16 bm. — ostat­
nim dniu uroczystości — na

polu bitwy odbęd^e się wiel­
ki wiec z udziałem uczestni­
ków bitwy, delegacji jedno­
stek wojskowych i społeczeń­
stwa. Po wiecu odsłonięty zo­
stanie pomnik-mauzoleum ku
czci poległych tu żołnierzy.

W czasie uroczystości uczes­
tnikom bitwy zostaną wręczo­
ne odznaki upamiętniające u-

dział w walkach pod Stu­
dziankami.

11 ........ T"

Nowy poziom
wydobywczy

w kop. »Jaworzno«
Jedną z najpoważniejszych

tegorocznych inwestycji prze­
mysłu węglowego przekazano
do użytku w kopalni „Jaworz­
no”. Jest nią poziom wydo­
bywczy o dużych zasobach
węgla, którego eksploatację
oblicza Się na ok. 50 lat Do­
starcza on już na dobę ok.
400 ton węgla.

Transport węgla z nowego
poziomu, który zalega na głę­
bokości 500 mtr. zabezpieczą
w pełni szyby wydobywcze
„Helena” i „Karol”- Pierwszy
z nich rozpoczął prace wraz

z udostępnieniem do użytku
nowego pola górniczego. Szyb
„Karol” znajduje się w koń­
cowym stadium budowy. Jego
wieża wyciągowa o wysokości
60 mtr. (22 kondygnacje)
wzniesiona została w czasie
25 dni. Jest to dla tego typu
inwestycji absolutny rekord.

(PAP)

partyzantów polskich. Przy­
pomniał o tym m- in. w oko­
licznościowym przemówień’u
ppłk Vladimir Feriancik —

przedstawiciel kierownictwa
zarządu wojewódzkiego związ­
ku współpracy z armią (Sva-
zarm) w Koszycach.

W imieniu dejegacji pols­
kiej przemawiał płk Adam
Białkowski z ZW LOK w

Krakowie.
Inauguracja obchodów 20 rocz­

nicy bitwy w Przełęczy Dukiels­
kiej połączona była z zawodami
patroli Związku Współpracy z

Armią (Svazarm) o mistrzostwo
wschodnioslowackiego okręgu. W
zawodach, które w CSRS otrzy­
mały miano „zawodów dukiels­
kich” wzięły również udział pa­
trole Ligi Obrony Kraju z Pols­
ki, reprezentowane przez zawod­
ników z Wadowic i Brzeska. Pa­
trole polskie nawiązały równo­
rzędną walkę z zawodnikami
CSRS i zajęły w ostatecznej kla­
syfikacji czołowe miejsca.

(Tom)

Na półmetku
urlopowego lata

Zmniejszył się pęd do modnych kurortów < Iowę
»odkrycia turystyczne" ♦ Turystów zagranicznych

- o 30 proc, więcej
WARSZAWA (PAP)

Dokonana przez Departament Ruchu Turystycznego
GKKF1T ocena dotychczasowego sezonu urlopowego pozwa­
la na wyciągnięcie pewnych — ogólnych wniosków na

temat lipcowego wypoczynku.
Przede wszystkim zmniej­

szył się pęd do Sopotu, Za­
kopanego, Międzyzdrojów i
Innych modnych kurortów.

W lipcu notowano w tak
popularnych do niedawna
miejscowościach jak Mielno —

65 proc, wykorzystania bazy
noclegowej, w Mikołajkach —

73 proc., w Giżycku — 80
proc., a w schronisku na św.
Katarzynie — 60 proc.

Dzięki pracy 570 punktów
informacji turystycznej roz­
sianych po całym kraju (w
ub. roku było ich tylko 340),
wyjeżdżający na urlop mogli
wybrać się do mniej znanych
a atrakcyjnych miejscowości,
gwarantujących dobry wypo­
czynek. Coraz popularniejsze
stają się urlopy spędzane pod
namiotami- Stąd też coraz

większa Ilość pól i obozowisk
namiotowych powstających
przy ośrodkach wypoczynko­
wych.

Terenami, gdzie dokonano
wielu „turystycznych od­
kryć” są województwa: gdań­
skie, wrocławskie, krakows­
kie, a także rzeszowskie.

Wzrósł w tym roku napływ tu­
rystów zagranicznych. I tak — o -

czywiście ze względu na prom
Ystad — Świnoujście, Między­
zdroje i najbliższe okolice „oku­
pują” Skandynawowie. Na tygod­
niowych turnusach w sopockim
Grand Hotelu oraz w

GKKF1T w Zakopanem
czerwca przebywają
Międzynarodowy ośrodek
Nidzie upodobali sobie
z Austrii, Belgii 1 NRD,

Oblicza się, że w stosunku do
ub. roku wzrosła o przeszło 30

ośrodku
już od

Anglicy.
PTTK w

turyści

Przewozy drogą wodną z ro­
ku na rok wzrastają. Dowo­
dem tego choćby fakt zwięk­
szenia zadań portu w Koźlu —

w porównaniu z rokiem ubie­
głym — o 35 proc. Koźle nad
Odrą Jest naszym najwięk­
szym portem rzecznym 1 za­
razem jednym z większych w

Europie.
Na zdjęciu: port w Koźlu

to ważny węzeł tranzytowy
dla towarów czechosłowac­
kich,

CAF — fot. Okoński

Hołd pamśęci
przywódców

Powstania Styczniowego
WARSZAWA (PAP)

Wśrodę—5bm.wsetną
rocznicę stracenia członków
powstańczego Rządu Narodo­
wego z Romualdem Traugut­
tem na czele, społeczeństwo
stolicy oddało hołd pamięci
bohaterów składając na sto­
kach Cytadeli Warszawskiej
wieńce i wiązanki kwiatów.

Wieńce złożyli: przedstawi­
ciele stołecznego Komitetu
FJN, Prezydium St. RN oraz

Zarządu Głównego i Okręgu
Warszawskiego ZBoWiD. Ho­
norową wartę zaciągnęła
kompania Wojska Polskiego.

proc. liczba przyjeżdżających tu­
rystów zagranicznych.

Nawet najbardziej wymagający
wczasowicze przyznają, że zaopa­
trzenie — ogólnie biorąc —

znacznie polepszyło się. Nie na­
stręcza już problemu kupienie o-

woców czy Jarzyn. „Piętą Achil­
lesa” pozostają nadal napoje
chłodzące. Coraz lepiej spisuje się
gastronomia wiejska, gorzej na­
tomiast z gospodami PSS.

„Las” informuje

® Krakowskie' borówki
-rarytasem w Anglii

@ Zające wyjada do Francji
(Inf. wl.). Ponad 850 ton boró­

wek wyeksportował w tym sezo­
nie krakowski „Las”. Czarne ja­
gody z polskich lasów są raryta­
sem dla Anglików i Szwedów. O-

prócz jagód świeżych, poprzez
chłodnie w Chrzanowie 1 Tychach
eksportujemy mrożonki.

Aktualnie przygotowuje się o-

kolo 20 ton suszu czarnej jagody
dla Anglii, Szwecji, Holandii 1
USA. Suszu używa się w przetwór­
stwie spożywczym np. jako barw­
nika do wysokogatunkowych
win. Surowiec na susz musi być
specjalnie dobrany i starannie

przesortowany (wykonuje to baza
bocheńska). Z 7,2 ton świeżych
jagód otrzymuje się zaledwie 1

tonę suszu. Oczywiście cena jest
odpowiednio wysoka.

Z tej samej czarnej jagody
„Las

”

produkuje moszcz paste­
ryzowany na eksport do NRF i
NRD. W moszczu malinowym na­
tomiast gustuje Inny nasz od­
biorca — Austria. W przygotowa­
niu są moszcze z dzikiej róży dla
Holandii.

W najbliższym okresie nastąpią
odłowy żywych zajęcy, które

sprzedajemy Francji. Przebadane
z metryką zdrowia, dobrane w

komplety (2 samiczki i 1 samiec)
zajączki odjadą, niczym turyści
do Francji gdzie wypuści się je
do lasów z mocno przetrzebioną
zwierzyną.

Cały ten leśny eksport przynosi
nam wiele dewizowych korzyści.



2 GAZETA KRAKOWSKA Nr 186 (5023)

»Pilna rezolucja«
położenia kresu interwencji USA w Azji płd.-wschadnlej

konferencjiKOLUMB
ZNÓW UZBROJONY

Posąg Krzysztofa Kolumba,
stojący w Port of Spain — sto­
licy Trynidadu — w tajemni­
czych okolicznościach odzy­
skał swój miecz, utracony
przed blisko rokiem. Policja
sądzi, iż zwrócenie oręża słyn­
nemu żeglarzowi ma związek
z 466 rocznicą jego lądowania
ńa Trynidadzie, którą obcho­
dzi się 3 sierpnia.

WĘDRÓWKI SINDBADA

Ważący 250 kg goryl Sincl-
bad, skorzystał z nieuwagi do­
zorców i przez ni. domknięte
drzwi Opuścił swą klatkę w

chicagowskim ZOO. Ponad 5
godzin trwała wędrówka go­
ryla po okolicznych budyn­
kach. Najwięcej zadowolenia

sprawił mu pobyt w kuchni
jednego z mieszkań, gdzie
małpa zabawiała się rzucaniem
jarzyn i przymierzaniem bie­
lizny. Świadkowie wędrówek
goryla chcąc zapędzić go do
klatki poczęli strzelać w po­
wietrze. Goryl był nie tyle
przestraszony, co senny i uło­
żył się spokojnie na podłodze
kuchni. W kilka chwil później
8 mężczyzn przeniosło go na8 mężczyzn przeniosło go
jego stale miejsce pobytu.

MISTRZ EUROPY
Z TIMISOARY

Timisoara, duże miasto prze­
mysłowe w zachodniej Rumu­
nii, ma swoich „mistrzów Eu­
ropy”, i to aż trzech. Nie są
to jednak ani lekkoatleci, ani
ciężarowcy, ani bokserzy, czy
zapaśnicy. Nie są to w ogóle
ludzie, a tylko niepozorne go­
łębie. W Timisoarze od 1907 r.

znajduje się bowiem zrzesza­
jące ponad 600 osób stowarzy­
szenie hodowców zwierząt do­
mowych pm „Fauna Banatu-
lui”. Członkowie tego stowa­
rzyszenia wyhodowali swoją
specjalną rasę gołębi i wła­
śnie trzech przedstawicieli tej
rasy uzyskało na ostatnich
„mistrzostwach" w Budapesz­
cie, gdzie uczestniczyły gołę­
bie — championy kilkunastu
krajów, zaszczytne tytuły „mi­
strzów Europy”, a sześć dal­
szych gołębi z Timisoary —

tytuły „mistrzów”.
■NAJWYŻSZY

NA KONTYNENCIE
AZJATYCKIM

'

Specjaliści czechosłowaccy
od pewnego czasu prowadzą
poważni 6 zaawansowane pra­
ce przy montażu masztu ra­
diostacji w miejscowości Baian
Uleg w Mongolii. Maszt ten

będzie najwyższy na konty­
nencie azjatyckim, a drugi co

dó wielkości na świecie. Jego
wysokość wyniesie 350 metrów.
Nowy maszt służyć będzie
rozgłośni radia mongolskiego,
które w bieżącym roku obcho­
dzi 30 rocznicę swego istnie­
nia. Z okazji tej, specjaliści
czechosłowaccy postanowili od­
dać do użytku maszt radiosta­
cji już po 20 września.

JEZIORO WIKTORII
ZMIENI NAZWĘ

1 Premier Kenii, Jomo Ke-

ńyatta zapowiedział przed kil­
ku dniami, źe Jezioro Wiktorii,
z którym graniczy jego kraj
zmieni w najbliższym czasie
nazwę. Premier nie ujawnił
przyszłej nazwy jeziora.

w Hiroszimie
TOKIO (PAP)

Pierwszym dokumentem n-

chwalonym przez
się w Hiroszimie
poświęconą walce
broni nuklearnej,
rezolucja w sprawie sytuacji
w Wietnamie i Laosie” doma­
gająca się położenia kresu in­
terwencji zbrojnej USA oraz

wycofania wszystkich wolsk
amerykańskich z tej strefy.

Jedynym mówcą, który usi­
łował wybielić agresorów bvl
Amerykanin.

Uczestnicy konferencji uchwalili

jednomyślnie „apel wzywający do

wspólnych akcji międzynarodo­
wych" oraz szereg rezolucji, w

tym rezolucję na rzecz zakazu

podziemnych prób nuklearnych
przeciwko dokonywani 1 orz“z

Francję prób nuklearnycn, prze­
ciwko rozprzestrzenianiu bron!

jądrowej i na rzecz utworzenia
stref bezatomowych, zapobieżenia
wojnie nuklearnej, w sprawie
walki o niezależność namdow.1.
przeciwko uzbrojeniu nuklearne­
mu Japonii.

odbywająca
konferencję

o zakaz

była „pilna

1.8. Chruszczów
odsuwa podróż

po ZSRR
MOSKWA (PAP)

Od trzech dni N. S. Chru­
szczów odbywa specjalnym
pociągiem podróż po ZSRR.

W środę pociąg zatrzymał
się na stacji Czapurniki w

obwodzie
Premier radziecki
leżący w pobliżu
„Wołga — Don”. Jest to wiel­
kie gospodarstwo rolne na

ziemiach, nawadnianych, do­
starczające jedną trzecią wa­
rzyw potrzebnych mieszkań­
com Wołgogradu. Sowchoz
zrzesza ponad 5 tys. osób,
przeważnie młodzież. W pię­
ciu szkołach uczy się około
800 dzieci. Osiedla sowchozo-
we powstały na gołym ste­
pie.

odę pociąg zatrzi
stacji Czapurniki

wołgogradzkim.
zwiedził
sowchoz

W dyskusji, która toczy się
od trzech dni zabrali
przedstawiciele ponad 40

jów i szeregu organizacji
dzynarodowych.

Przedstawiciele szeregu
jów wskazali na wybitną
Związku Radzieckiego w wal­
ce o pokój oraz na doniosłe
znaczenie propozycji N. CJiru-
szczowa w sprawie pokojowe­
go rozwiązywania sporów gra­
nicznych i terytorialnych.

Przed 20 rocznicą
wyzwolenia
Rumunii

głos
kra­
mie-

W stanie Missisipi (USA)

Gzy istnieje możliwość
uratowania

BUKARESZT (PAP)
W całej Rumunii trwają

przygotowania do uroczystych
obchodów 20 rocznicy wy­
zwolenia kraju przez Armię
Radziecką i Ludową Armię
Rumuńską. Ludzie pracy Ru­
munii realizują cenne zobo­
wiązania produkcyjne, podję­
te na cześć 20 rocznicy.
M. in. załoga największej ru­
muńskiej stoczni w Gałaczu,
która mimo iż leży nad Du­
najem, buduje statki mor­
skie, ukończyła na 30 dni
przed terminem budowę 20
już z sęrii frachtowców o wy­
porność 4.500 ton każdy. Za­
kończenie budowy statku
zbiegło się z inną ważną dla
załogi datą — 5 rocznicą spu­
szczenia na wodę pierwszego
w historii tej stoczni statku
pełnomorskiego.

Warto Zaznaczyć, iż obecnie
czas- budowy statku w stoczni
W Gałaczu jest o połowę
krótszy, niż miało to miejsce
przy pierwszym frachtowcu.

Znaleziono zwłoki

trzech antyrasistów
NOWY JORK (PAP)

Federalne Biuro Śledcze po­
dało do wiadomości, że we

wtorek wieczorem w pobliżu
miejscowości Philadelphia
(stan Missisipi) Znaleziono

zwłoki 3 młodych bojowni­
ków o prawa obywatelskie,
zaginionych od 21 czerwca.

Zwłoki zamordowanych były
zakopane w ziemi w odległo­
ści 9 km od miasta,. Agenci
Federalnego
natrafili na

lesie.

Ostatnie
trzech młodych bojownikach
o prawa obywatelskie: Cha-
ney’u, Schwernerze i Good-
manie pochodziły z 21 czerw-

W Jersey City (stan New
Jersey — USA) doszło do
zajść ulicznych między po­
licją a Murzynami. Kilka­
naście osób odniosło rany.

Na zdjęciu: zaaresztowa­
ni Murzyni podczas zajść
ulicznych są brutalnie le-
widowani przez policję.

CAF — telefoto

5 pozostałych górników
w Champagnole?

PARYŻ (PAP)
W środę o godzinie drugiej

nad ranem aparaty akustyczne
zanotowały odgłosy, które mo­
gą być interpretowane jako
sygnały życia pięciu zaginio­
nych pod ziemią górników
w Champagnole. Jednakże —

jak zaznaczył mer miasta
— „istnieje dosyć duża moż­
liwość błędu w interpretacji”
tych sygnałów.

We wczesnych godzinach
porannych zaczął funkcjono­
wać specjalnie sprowadzony
niezwykle czuły szwajcarski
aparat akustyczny. Jest cn

w stanie rejestrować oddech
człowieka z odległości wielu
metrów. W ten sposób na te­
renie katastrofy funcjonują
ogółem trzy aparaty akustycz­
ne.

9 górników uratowanych we

wtorek w kopalni Champag­
nole we wschodniej Francji
zostało zaproszonych przez
władze miasta Mentona na

tygodniowy pobyt na fran­
cuskiej Riwierze.

Uratowani górnicy
opuścili szpital

W środę, w godzinach
południowych, 9-ciu uratowa­
nych w Champagnole górni­
ków opuściło szpital. Badania
lekarskie i rezultaty analiz

były zadowalające.

po-

Konflikt w Azjipłd-wsch

ń

Biura Śledczego
zwłoki w gęstym

Wiadomości o

Palka stracił przodowniclwo
w wyścigu kolarskim w kanadzie

Niezbyt szczęśliwy był dla
kolarzy polskich XI etap wyś­
cigu kolarskiego St. Laurent
w Kanadzie. Prowadzący z

Joliette do Trois-Riviers miał
on długość ok. 202 km : za­
kończył się zwycięstwem Bel­
ga Dhae re. Uzyska! o.i czas

5:43.35 i objął w ten sposób
prowadzenie w klasifikacj'
indywidualnej wyścigu. Dru­
gie miejsce na tym etapie
wywalczył polski kolarz For-
nalczyk, którzy wyprzedzili
Kulbine (ZSRR), Delcehta
'Belgia;

’

jeszcze 8 innych za­
wodników- Wszyscy uzyskałi
taki sam czas jak zwycięzca
— 5:43.35. Byli wśród nich
nasi kolarze: na 9 pozycji
przyjechał Palka, a na II
Gazda.

Tak więc po XI etapach na

czele wyścigu znajduje się
Belg Dhaene — 45:10,04, przed
Palką (Polska) — 45.11 02,

Delochtem (Belgia) — 45.11.24
1 Kulbinem (ZSRR). Pozosta­
li Polacy Gazda i Fornalczyk
utrzymali swoje pozycje.

Drużynowo po XI et:f>ach
prowadzi Belgia 135:28.59,
przed Polską 135:45.04 i ZSRR
135:47-10.

Wyścig kolarski dookoła

Jugosławii
Kolejny etap kolarskiego wyś­

cigu dookoła Jugosławii, prowa­
dzący z Nova Gradiska do Karolo-
vac, miał długo ć 196 km. Zakoń­
czył się on zwycięstwem kolarza

francuskiego Pamarda. Drugie
miejsce zajął Seggelen (Holandia)
— a trzecie Sa-nnen (Belgia). Ko­
larze polscy przyjechali na dal­
szych pozycjach. Drużynowo wyś­
cig prowadzi Jugosławia, przed
Bułgarią i Czechosłowacją. In­
dywidualnie na czele znajduje
się Jugosłowianin Valencic

33:11.37, przed Ilievem (Bułgaria!
33.13.42 i Skerlen (Jugosławia)
23.14.20.

Mowak w wielkiej formie

Nadwiślan - Sparta 4:3
Wiele cierpkich uwag napi­

sało się ostatnio o krakowskim
tenisie. I to nie bez racji.
Wreszcie jest okazja do zmia­
ny tonu, do odrobiny optymi­
zmu.

Zdziałali to tenisiści Nadwi-
ślanu, którzy stojąc ńa stra­
conej pozycji pokonali w me­
czu o drużynowe mistrzostwo
Polski Spartę Warszawa 4:3.
Sukces to tym cenniejszy, że

zespół Krakowa wystąpił w

osłabionym składzie bez Dań-
dy-Draczowej.

Po pierwszym dniu wynik
był 3:1 dla „spartan”. Nikt się
nie spodziewał takiej zmiany
na lepsze w dniu wczorajszym.
W grze pojedynczej mężczyzn
mistrz Krakowa Nowak wy­
grał z trzecią rakietą mi­
strzostw Polski Maniewskim
6:0, 6:4. Nowak już na mi­
strzostwach Polski sygnalizo­
wał świetną formę pokonując
w turnieju pocieszenia mi­
strza okręgu śląskiego Lyż-
wińskiego. Wczoraj Nowak po
pięknej grze zdobył cenny, de­
cydujący o zwycięstwie punkt.
Wielkie brawa dla Nowaka!

W drugim spotkaniu Kuba-
ty (Nadwiślan) bez trudu wy­
grał z Suprynem 6:1, 6:1. W
grze podwójnej krakowianie
Nowak, Kubaty pokonali parę
Sparty — Maniewski, Supryn
6:1, 6:4.

Gratulujemy zwycięstwa i
życzymy powodzenia w grach
ćwierćfinałowych i... dalszych.

_______ (PU)

Olsza zwycięża ŁKS 5:2

W spotkaniu o drużynowe
mistrzostwo Polski" w tenisie
drużyna krakowskiej Olszy
odniosła w Łodzi cenne zwy­
cięstwo pokonując drużynę
ŁKS 5:2.

Wczoraj w pozostałych par­
tiach uzyskano następujące re­
zultaty: (na pierwszym miej­
scu zawodnicy Olszy): Waj­
da — Holeksa 6:2, 2:6, 3:6,
Szyłkiewicz — Stolecki 6:2,
6:3, gra mieszana: Fogelmań,
Szyłkiewicz — Rakowska, Sto­
lecki 6:3, 6:0. Po tym zwycię­
stwie tenisiści Olszy zakwali­
fikowali się do ćwierćfinałów
drużynowych mistrzostw Pol­
ski.

nocnego. Przewodniczący senac­
kiej komisji spraw wojskowych,
Russel potwierdził obecność okrę­
tów wojennych Wietnamu Połu­
dniowego w Zatoce Tonkińskiej, a

rzecznik departamentu stanu USA

zaprzeczył jedynie ostrzeliwaniu

wysp przez okręty amerykańskie.
Na środowej konferencji praso­

wej rzecznik departamentu stanu

McCloskey oświadczył, że nie mo­
że potwierdzić, zaprzeczyć ani ko­
mentować informacji, że okręty
wojenne Wietnamu Południowego
ostrzeliwały w

kilku dni dwie
wietnamskie w

skiej. Pogłębiło
nie, że wiadomości te odpowiada­
ją prawdzie.

(CIĄG DALSZY ZE STR. 1)
DRW na dwa niszczy­
ciele USA znajdujące się’ na

wodach międzynarodowych i
zakomunikował, iż USA po­
stanowiły poczynić kroki
odwetowe”- Prezydent dodał,
że lotnictwo amerykańskie
podjęło już akcję przeciwko
kutrom torpedowym, a także
przeciwko „pewnym urządze­
niom pomocniczym na teryto­
rium północnego Wietnamu,
które służy we wrogich ope­
racjach”.

Prezydent zaznaczył, że
wieczorem połączył się tele­
fonicznie z senatorem Gold-
waterem i zapoznał go z treś­
cią swego wystąpienia. „Z
zadowoleniem mogę oświad­
czyć, że senator wyraził po­
parcie dla oświadczenia, któ­
re właśnie złożyłem” — dodał
Jonhnson.

Prezydent powiedział, że
„kroki odwetowe” podjęte
przez siły zbrojne USA „bę­
dą ograniczone”. „Nadal nie
dążymy do żadnej szerszej
wojny” — oznajmił Johnson.

Zwołanie Rady
Bezpieczeństwa

W dniu 5 sierpnia po
łudniu według czasu nowo­
jorskiego (godz. 21 czasu

warszawskiego) rozpoczęło się
posiedzenie Rady Bezpieczeń­
stwa zwołane na

rządu
nych w

niami
kiej.

sekty religijnej
zdelegalizowanej

Kenneth
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Zamieszki
w Rodezji Pólnccnej

LONDYN (PAP)
Od kilkunastu już dni w

Rodezji Północnej trwa akcja
wojska i policji przeciwko
członkom
Lumpa,
przez premiera
Kaundę. Wojsko rozprawa się
brutalnie z członkami tej sek­
ty, którzy odmawiają złożenia
broni.

Według doniesień agencji
Ręutera( w zamieszkach tych
zginęło dotychczas 288 ludzi.

Zgon generała Mironowa

Agencja TASS Informuje, iż
w wirku 51 lat zmarl general-
puikcwnik
Mironow,
naczelnego
ZSRR.

po-

lotnictwa Sergiusz
zastępca dowódcy

sil powietrznych

Strzały w jKaioce

li/ostatnich dniach gwałtownemu za-
sA/ ostrzeniu uległa sytuacja w Azji po-
”

r łudniowo-wschodniej. W Zatoce

Tonkińskiej doszło do dwukrotnego star­
cia między amerykańskimi niszczycielami
i kutrami patrolowymi Demokratycznej
Republiki Wietnamu. Źródła amerykań­
skie podają, źe starcia miały miejsce na

wodach międzynarodowych, natomiast
agencja północnowietnamska stwierdza,
iż akcja kutrów torpedowych DRW stano­
wiła odpowiedź na prowokację jednostek
amerykańskich, które Wtargnęły na wody
terytorialne DRW, poruszały się po nich
przez dwa dni, gwałcąc suwerenne prawa
tego kraju.

Nie od rzeczy tu będzie przypomnieć, że
od kilku miesięcy odzywały się w Stanach
Zjednoczonych głosy, zapowiadające prze­
niesienie tia północ wojny, podsycanej
i. prowadzonej od lat przez USA w Wietna­
mie południowym. Czyli innymi słowy za­
atakowanie terytorium Demokratycznej
Republiki Wietnamu. Oficjalni przedsta­
wiciele rządu Stanów Zjednoczonych bądź
pomijali te głosy milczeniem, bądź da-
wali mało stanowcze zaprzeczenia. Może
więc powstać uzasadnione pytanie czy
starcia na wodach Zatoki Tonkińskiej nie
są przypadkiem próbą owego przeniesienia
Wojny ńa północ. Próbą, za którą mogą się
ukrywać te same koła, które owe pogłoski
o planach zaatakowania DRW tak upor­
czywie szerzyły.

Jak piszemy na innym miejscu, siły
zbrojne Stanów Zjednoczonych rozpoczęły
bombardowanie urządzeń wojskowych na

wybrzeżu DRW. USA kierują obecnie
znaczne posiłki do Azji południowo-
wschodniej. Prezydent Johnson zapowie­
dział wprawdzie, że USA nie dążą do roz­
szerzenia wojny w tym rejonie, źe „kroki
odwetowe” będą miały charakter „ogra­
niczony”. Ale czy można w ten sposób

igrać z wojną? Czyż nie trzeba się liczyć
z możliwością, źe i druga strona na „od­
wet" zechce odpowiedzieć odwetem? W

naszej epoce każda nawet najbardziej
„ograniczona” wojna łatwo może pocią­
gnąć za sobą łańcuchową reakcją, każda
jest groźna dla sprawy światowego po­
koju.

Źródło obecnych starć w Zatoce Ton­
kińskiej ma, oczywiście, szersze i głębsze
podłoże. Jest nim nienormalna, sprzeczna
z interesami pokoju sytuacja w Azji po­
łudniowo-wschodniej. Senator Coldwater
po ostatnich wydarzeniach ośioiądczyt
butnie: „Nie możemy pozicolić, aby flaga
amerykańska była gdziekolwiek atakowa­
na, jeśli chcemy zachować szacunek dla
nas samych i ńasz prestiż”. Ale czyż ktoś
zapraszał „flagę amerykańską" w bezpo­
średnie Sąsiedztwo Demokratycznej Re­
publiki Wietnamu, czyż okręty ame­
rykańskie nie pływałyby spokojnie, gdy­
by Me pchały Się ku granicom kraju, z

którym Stany Zjednoczone nie utrzymują
żadnych stosunków, przeciwnie — uważa­
ją go za kraj wrogi? Właśnie obecność
obcych wojsk w krajach Azji południowo-
wschodniej jest źródłem nieustannego na­
pięcia w tej Strefie. Główne jego ognisko
to oczywiście Wietnam południowy, skąd
wojenne żagwie przerzucane są na sąsied­
nie rejony. Wojna W Wietnamie południo­
wym znajduje raz po raz swoje echo w

powtarzających się kryzysach w Laosie,
a teraz zawędrowała na północno-wschod­
ni kraniec Półwyspu Indochińskiego. Teo­
retyczne rozwiązanie tego skomplikowa­
nego problemu znane jest już od lat dzie­
sięciu. Są nim układy genewskie, które
zakazują wszelkiej obcej interwencji woj­
skowej w tym rejonie. Cóż z tego, skoro
te postanowienia pozostają w sferze teorii.

ciągu ostatnich

wyspy pólnocno-
Zatoce Tonkiń-
to prześwladcze-

Z OSTATNIEJ CHWILI

wniosek
Stanów Zjednoczo-
związku z wydarze-
w Zatoce Tonkińs-

W pobliżu zapory
(CSRS) w malowniczej o-

kollcy wschodnich Czech
młodzież wielu krajów eu­
ropejskich i zamorskich
spędza wczasy w Między­
narodowym Obozie Pionie­
rów.

Komenda Miejska MO w Kra­
kowie prowadzi dochodzenie w

sprawie poważnego włamania i

kradzieży dokonanej w dniu 7. VI.
1964 r. — w niedzielę w godzinach
11.30 do 12.00 . Sprawcy włamania
wraz z łupem owiniętym w koce
koloru czerwonego w pasy zielone
i czarne przechodzili ulicami Ol­
szańska,, Brodowicza, Marchlew­
skiego do Ronda, gdzie wsiedli
do taksówki lub tramwaju. Na

trasie ucieczki sprawcy ze wzglę­
du na niedzielę i paczki jakie
nieśli zwracali powszechną uwagę
i byli widziani przez szereg osób
— przechodniów i stałych miesz­
kańców tych ulic.

W związku z powyższym Ko­
menda Miejska MO w Krakowie

prosi następujące osoby: kobietę i

mężczyznę w starszym wieku,
którzy widzieli wychodzących
sprawców z łupem z budynku
przy ul. Olszańskiej, mężczyznę
stojącego na Rondzie, który wi­
dział sprawców wsiadających do
taksówki lub tramwaju, mężczy­
znę, który pracuje w Zabierzowie
k/Krakowa, a który w dniu 7. VI*

br. w godzinach popołudniowych
porozumiewał się telefonicznie z

Komendą Miejską MO w Krako­
wie w tej sprawie, oraz wszyst­
kie inne osoby, które ich widzia­
ły, a w szczególności kierowcę
taksówki i obsługę tramwaju,
którymi odjechali sprawcy z Ron­
da do osobistego zgłoszenia się w

Komendzie Miejskiej MO w Kra­
kowie przy ul. Siemiradzkiego 24

pokój 65 (oficyna lewa) codzien­
nie w godzinach od 8 do 15.00.

W razie niemożności osobistego
zgłoszenia należy porozumieć się
listownie na adres j. w . lub tele­
fonicznie na nr 239-21 wewn. 292
lub 257. Dyskrecja zapewniona.

Oświadczenie
ministra McNamary

Sekretarz obrony USA,
McNamara oświadczył w śro­
dę na konferencji prasowej,
ze bombowce floty Wojennej
USA wyrządziły poważne
Szkody w czterech bazach ku­
trów torpedowych na teryto­
rium DRW oraz zniszczyły
skład paliwa w miejscowości
Vinch, położonej o 250 km na

południe od Hajfongu.
McNamara oznajmił, że oko­

ło 25 kutrów zostało uszko­
dzonych lub zniszczonych. A-

merykańskie jednostki lotnicze

dokonały 64 nalotów, podczas
których dwa samoloty amery­
kańskie Zostały strącone przez
baterie obrony przeciwlotni­
czej DRW, zaś dwa inne
doznały uszkodzeń.

Komunikat dowództwa
armii DRW

Wietnamska Agencja Pra­
sowa podała kolejny komuni­
kat naczelnego dowództwa
Wietnamskiej Armii Ludowej,
który stwierdza, że w środę
5 sierpnia szereg amerykańs­
kich samolotów odrzutowych
wielokrotnie atakował różu*
miejscowości na terytorium
DRW.

Według pierwszych donie­
sień, jednostki Wietnamskiej
Armii I,udowe.i Zestrzeliły 5
samolotów amerykańskich, a

trzy inne uszkodziły. Jeden
amerykański pilot został wzię­
ty do niewoli.

Komunikat charakteryzuje
akcję amerykańskiego lotnic­
twa jako akt agresji i

wokacji ze strony USA
ćiwko Demokratycznej
publice Wietnamu.

Z Waszyngtonu
Waszyngtoński korespondent

PAP — red. H. Zwiren Informu­
je:

Propaganda amerykańska sta­
rannie przemilcza fakt — pośred­
nio potwierdzony jedynie przez
„New York Times" — że okręty
poludnlowo-wietnamskie pod osło­
ną amerykańskich okrętów wo­
jennych ostrzeliwały w Zatoce

Tonkińskiej dwie wyspy przy­
brzeżne Hon Mat i Hon Me, krą­
żąc na wodach, które Hanoi uwa­
ża za swoje wody terytorialne, a

tym samym naruszyły suweren­
ność terytorialną Wietnamu Pói-

pro
pm

Re'

Oświadczenie

agencji TASS
MOSKWA (PAP)

W dniu 5 sierpnia wieczorem a-

gencja TASS ogłosiła następujące
oświadczenie:

— Przed kilku dniami dowódz­
two marynarki wojennej USA na

rozkaz prezydenta L. Johnsona

zwiększyło liczbę amerykańskich
okrętów wojennych w Zatoce

Tonkińskiej. Okręty te zajmują
się tzw. „patrolowaniem” wy­
brzeży Demokratycznej Republi­
ki Wietnamu, przy czym lczba
samolotów bojowych, towarzy­
szących tym okrętom, została
także zwiększona. Dowódcy sa­
molotów I okrętów wojennych o-

trzymali rozkaz atakowania i ni­
szczenia wszelkich jednostek,
„które na nie napadną”.

W dniu 4 sierpnia jednostki a-

merykańskiej marynarki wojen­
nej zatopiły dwa kutry torpedo--
we, należące — jak podało mini­
sterstwo obrony USA — do De­
mokratycznej Republiki Wietna­
mu, a lotnictwo amerykańskie
naruszyło obszar powietrzny
DRW i dokonało nalotów na jej
obiekty nadbrzeżne.

Dlaczego amerykańskie okręty
wojenne i samoloty zjawiły się
w Zatoce Tonkijskiej oddalonej o

tysiące kilometrów otl wybrzeży
Stanów Zjednoczonych? Wiado­
mo przecież powszechnie, że zato­
ka ta leży u wybrzeży Demokra­
tycznej Republiki Wietnamu oraz

Chińskiej Republiki Ludowej i
wcina się głęboko w terytorium
tych krajów. Niczym nieuspra­
wiedliwiona obecność jednostek
marynarki wojennej i lotnictwu

wojskowego USA, a ponadto „pa­
trolowanie” c-bcych brzegów nie

mogą być same przez się ocenia­
ne inaczej, niż jako akt jawnie
wrogi w stosunku do państw te­
go rejonu.

Teraz już jasne się staje, że o-

becność jednostek marynarki wo­
jennej USA w Zatoce Tonkińskiej
stworzyła tym sytuację, brze­
mienną w niebezpieczne kompli­
kacje. Nie można nie brać pod
uwagę faktu, że nowe amerykań­
skie posunięcia militarne są do­
konywane w warunkach gdy re­
akcyjne siły w Stanach Zjedno­
czonych i wykonująca ich wolę
soldateska południowo-wietnani-
ska domagają się usilnie rozsze­
rzenia zasięgu amerykańskiej in­
terwencji i działań wojennych na

Demokratyczną Republikę Wiet­
namu. Należy w związku z tym
przypomnieć, źe już 1 sierpnia
br. obszar powietrzny DRW został

naruszony, gdy cztery samoloty
amerykańskie — jak oświadczył
rząd DRW — zbombardowały i o-

strzelały posterunek graniczny i
wieś w okręgu Kaison, w odległo­
ści 20 km od granicy wietnamsko-

laotańskiej.
Wszystko to jest wyraźnie

sprzeczne z oświadczeniem strony
amerykańskiej, że „nie
„do szerszej wojny w

dniowo-wschodniej”.
W radzieckich kołach

nych agresywne posunięcia
w Zatoce Tonkińskiej, prowadzą­
ce do niebezpiecznego zaognienia
i tak już napiętej sytuacji w Aj i

południowo-wschodniej, są stano­
wczo potępiane. Tego rodzaju po­
czynania oraz dalsze pochopne
kroki lub prowokacje w tym re­
jonie mogą spowodować wydarze­
nia, które mogłyby przekształcić
dotychczasowe incydenty w sze­

roki konflikt zbrojny, ze wszyst­
kimi wypływającymi stąd piebez-
piecznymi następstwami. Odpo­
wiedzialność za takie następstwa
spadnie — rzecz jasna — na Stany
Zjednoczone.

dąży” ona

Azji polu-

miarodaj-
USA

Pechowa jazda Magiery
na V i VI etapie Tour de Polegnę

W środę uczestnicy wyścigu
dookoła Polski rozegrali dwa e-

tapyi piąty z Elbląga do Malbor­
ka długości 32 km indywidualnie
na czas i z Malborka do Grudzią­
dza długości 100 km ze startu

wspólnego. Oba etapy wygrał
Rajmund Zieliński, który już po

etapie na czas został liderem wy­
ścigu, a po szóstym etapie umoc­
nił tę pozycję.

W próbie szybkości Zieliński

zdecydowanie pokonał swych naj­
groźniejszych rywali. Trzeba jed­
nak dodać, że jego najpoważniej-

Tenisiści ZSRR zwyciężajq
w pucharze Galea

Tegoroczne rozgrywki o pu­
char Galea zakończyły się
sukcesem młodych tenisistów
Związku Radzieckiego. W fi­
nałowym meczu, który odby­
wał się we francuskiej miejs­
cowości Vichy, pokonali oni
Czechosłowację 3:2.

Trzecie miejsce w turnieju
. zajęli Węgrzy, który wygrali
zNRF—3:2-

Remis
krakowskich bokserów
na Węgrzech

Przebywający na Węgrzech
krakowscy bokserzy, w dru­
gim spotkaniu zremisowali z

Zalką Gyoengyoeś 10:10.’ Go­
spodarze prowadzili już 10:4,
lecz trzy zwycięskie walki
krakowian w wagach najcięż­
szych doprowadziły do stanu

remisowego.
Wyniki (na pierwszym miej­

scu Węgrzy): Forro wypunkto­
wał Nakoniecznego, Klenovic
— Karysia, Pampuk — Dud-
czaka, Szabolsky przegrał
przez t.k.o z Kaimem, Toth
wygrał z Fąfarą. Wreszcie trzy
zwycięskie walki Polaków: Sa­
lamona z Surianem, Dragana
z Dobo i Biela z Banhidi.

Drużyna węgierska zajmuje
trzecie miejsce w I lidze kra­
jowej.

Przypominamy, że w pierw­
szym spotkaniu Kraków wy­
grał z Szalvai HSE 16:4.

Spadochronowe
mistrzostwa świata

W zachodnioniem;eckiej miejs­
cowości Leutkirch rozpoczęły się
spadochronowe mistrzostwa świa­
ta. Pierwszą konkurencją bvł
skok z wysokości 10CO m na cel­
ność lądowania. Na starcie sta­
nęło 130 zawodników. Pierwsze

miejsce zajęło aż 4 zawodników:
Kozakow (ZSRR), Jindra (CSRS),
I.orber (Austria) i Fortenterry
(USA) Wszyscy oni otrzymali po
203 pkt. Ich skok okazał się
Idealnie celny. Na piątej pozycji
uplasował się Francuz Arrasus —

198 pkt. Z Polaków najlepszy był
Ligocki, który zajął 10 miejsce

szy konkurent Jan Magiera miał
na 5 km przed metą defekt gu­
my. Jechał on kilkaset metrów
na obręczy a kończył etap na pół.
wyścigowym rowerze, obciążo­
nym 15 kg bagażem, należącym
do przygodnego turysty.

Na szóstym etapie Zieliński
całkowicie przejął inicjatywę. U-
ciekł on na 25 km od startu wraa

z 13 innymi kolarzami, wśród

których nie było ani wicellrtera

wyścigu Kozłowskiego, ani Ma­
giery. Grupa czołowa miała na

20 km przed Grudziądzem jedną
minutę i 40 sekund przewagi, lecz

ciągle ona jeszcze wzrastała. Na
ok. 1 km przed metą czołówce

zagrodził drogę zamknięty prze­
jazd kolejowy i wtedy dystant
pomiędzy nią a pościgową grupą
zmnieiszył się tylko do 50 m. Na
ulicach miasta Magiera wpadł w

szynę tramwajową, przewrócił się
i stracił sporo czasu.

Oficjalne wyniki V etapu El­
bląg—Malbork — 32 km:

1) Zieliński 50:52

2) Magiera 52:41

3) Kozłowski 52:41

4) Szpitalny 53:34

5) Surmińskl 55:50

Oficjalne wyniki VI etapu:
1. Zieliński . 2:15.50
2. Gęszka 2:15.50
3. Pawlak 2:15.52

Oficjalna klasyfikacja po sześciu

etapach:
1. Zieliński 17:18.35
2. Kozłowski 17:22.21

3. Magiera 17:23.13

4 Bławdzin 17:24.26
5. Houfcen (Belgia) 17:27.45
6. Bogumił Pawlak 17:27.51

Z międzynarodowego
turnieju brydżowego

w Gdańsku
W auli politechniki Gdańskiej

od niedzieli trwają rozgrywki
międzynarodowego turnieju bry­
dżowego pod nazwą „IV Kongres
Bałtycki".

Rozgrywki zainaugurował tur-

niej par z udziałem rekordowej
liczby 112 par. Oprócz brydży­
stów polskich, wzięły w nim udział

po dwie pary. norweskie 1 włos­
kie, jedna belgijska i pięć z

CSRS. Zwyciężyła para Nowak—
Pisarski z Warszawy, przed Kas­
przakiem i Jaworskim z Warsza­
wy oraz parą Bltner Warszawa —

Stachowicz Śląsk. Z par zagra­
nicznych na 6 miejscu uplasował
się Brekke-Wolff (Norwegia), a

na ósmym miejscu druga para
narweska Falterod — Varnas.

Turniej par mirtowych wygra­
ła para: pani Klenowicz z Gdąń.
ska z p. Monk Belgia.

W kilku wierszach

Akademicka reprezentacja USA

w szachach rozegrała w Warsza­
wie spotkanie z reprezentacją te­
go miasta. Szachiści amerykań­
scy zapewnili sobie wysokie zwy­
cięstwo. Po pięciu partiach pro­
wadzą oni 4,5:0,5.

W środę drużyna mistrza Polski
Górnika Zabrze rozegrała spar-
ringowe spotkanie w Czerwionce
z tamtejszym trzecioligowym Gór­
nikiem. Zwyciężył Górnik 4:1
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Niebłahe

sprawy
kolonijne

, Tak zwany temat letni (nie
mylić z ogóikc-wym) związany

..jest głównie z koloniami dzie­
cięcymi. Szeroki, rozbudowany
w ramy już instytucjonalne,
ruch organizowania kolonii o-

bejmuje wszystkie właściwie
przedsiębiorstwa, które nie
szczędzą nakładów finanso­
wych na organizowanie coraz

lepszych ośrodków wypoczyn­
ku dziecięcego-

Przeprowadzona ostatnio
kontrola ośrodków kolonij­
nych wykazała w tym wzglę­
dzie nie byle jakie osiągnięcia.

, Daiałały np. odpowiednie ko­
misje Zarządu Okręgu Związ­
ku Zawodowego Budowlanych,
podobnie zresztą jak inne ko­
misje innych związków zawo­
dowych. Stwierdzono, że ko­
lonia dla dzieci pracowników
„Mostostalu” w Tylmanowej
prowadzona jest wzorowo.

Własny budynek kolonijny
poszerzono o nowe pomiesz­
czenia, zradiofonizowano cały
obiekt. Kolonia Przedsiębior-
•twa Instalacji Przemysło­
wych Nowej Huty w Kąśnej
Dolnej została zaopatrzona w

nader bogaty zestaw Przybo­
rów do majsterkowania, dzie­
ci dysponują tutaj karuzelami
1 huśtawkami. Podobnie wy­
posażono kolonię dziecięcą
Krakowskiego Przedsiębior­
stwa Budownictwa Przemysło­
wego w Zawoi. Duże osiąg­
nięcia w pracy wychowawczej,
k konieczności Ograniczonej do
miesięcznego pobytu tam dzie­
ci i młodzieży, ma na swym
koncie kolonia Krakowskiego
Przedsiębiorstwa Robót Inży­
nieryjnych w Kościelisku:
zorganizowano piękne wie­
czornice i ogniska poświę­
cone XX-leciu Polski Ludo­
wej, XX-leciu Ludowego Woj­
ska Polskiego, opracowano
szereg tańców. Przedsiębior­
stwa budowlane naszego wo­
jewództwa prowadzą 26 kolo­
nii—wtym24naziemikra*
kowsikiej. Społeczna, związko­
wa akcja kontroli owych o-

środków wypoczynkowych
przyniosła jednak kilka kry­
tycznych uwag. M. In. Kolo­
nia Przeds. Przem- Budowy
Huty im. Lenina, zlokalizowa­
na w Jordanowie (500 dzieci!)
nie bardzo odpowiada zasa­
dom „sadowienia” tego ro­
dzaju obozowisk (szkoła w

środku miasta...). Dość prymi­
tywne meble, kurz i hałas
rynkowy, przy brudnawym
obejściu nie sprawiają zbyt
przyjemnego wrażenia. Dla­
czego w takim razie kolonia
PBM Nowa Huta może być
wyposażona w luksusowe me­
ble, dlaczego większość przed­
siębiorstw może mieć własne,
doskonale wyposażone ośrodki
kolonijne?

Jest jeszcze inny problem:
otóż na wielu koloniach wy­
chowawcy przebywają
często w towarzystwie naj­
bliższych rodzin. Jest rzeczą
Zrozumiałą chęć Spędzenia wa­
kacji i wypełniania obowiąz­
ków wychowawcy w towarzy-

stwie np. własnych dzieci. Ale
dlaczego z tego rodzaju pro­
pozycjami wychowawcy * ci
najczęściej występują na dwa
trzy dni przed rozpoczęciem
turnusu kolonijnego? Na po­
czątku rozmów o podjęciu wy­
chowawstwa na ogół tych
spraw się „nie stawia”...

Takie są problemy: osiąg­
nięcia i nieliczne na szczęście
błędy akcji kolonijnej, która
objęła tysięczne rzesze dzieci
i młodzieży- Sygnalizujemy tu

parę spraw gwoli uniknięcia
pewnych potknięć 1 naślado­
wnictwa osiągnięć. (R)

T
o prawda, że w ostatnich latach organizacje
partyjne oczyściły się w znacznym stopniu z

ludzi przypadkowych, karierowiczów i dwuli­
cowemu. Jednakże proces ten winien iść rów­
nolegle z pracą zmierzającą do wychowania i
uaktywnienia ludzi biernych, mało zaangażo­

wanych praktycznie w działalności partyjnej. Ludzi,
którzy w zasadzie są przekonani o słuszności naszych
idei i zadań, jednakże w życiu prywatnym, w środo­
wisku, na co dzień nie wykazują większej ofensywno-
ści i aktywności. Nie zawsze mają odwagę przeciw­
stawiać się obcym ideowo wpływom, niesłusznym po­
glądom, demagogii, czy wręcz plotce.

IV Zjazd PZPR w uchwałach dotyczących pracy
ideowo-wychowawczej stwierdza wyraźnie że: „O po­
myślnej realizacji programu IV Zjazdu partii zadecy­
duje głównie osobista, wzorowa postawa i zaangażo­
wanie towarzyszy, rola i działalność każdej podsta­
wowej organizacji partyjnej, jako bojowego kolekty­
wu towarzyszy współodpowiedzialnych za polityką
partii, będących wzorem i przykładem dla bezpartyj­
nych”.

W naszym województwie ten fragment Uchwały
znalazł już swoje odbicie. Oto niedawno, na specjal­
nym plenum Komitetu Dzielnicowego PZPR Stare
Miasto, omawiano problem działalności i postawy
członka partii poza miejscem pracy.

W tej dzielnicy Krakowa jest ponad 7.500 członków
1 kandydatów PZPR. Są tu 244 POP i 23 terenowe gru-

CZYTELNICY

PISZi

OD MŁYNA DO MOCZYDŁA

Ponad dwa lata zmuszeni je­
steśmy przemierzać 4-kilome-

trowy odcinek drogi, której
stan jest wprost katastrofalny.
Szkoda, że dotychczas w tej
mierze nie zrobiono nile. Cier­
pią-na tym pracownicy zatru­
dnieni w PZS Chełmek. Jeśli­
by np. dało się naprawić dro­
gę, szczególnie na trasie Żar­
ki — Moczydło, zaistniałaby
możliwość uruchomienia stałej
linii autobusowej do Chełmka.

M. Kulig
Żarki

„Zamonlt” to kryptonim
harcerskiej akcji letniej.
Na zdjęciu: W obozie O.

grodzieniec—Krępa. Wi­
dzimy przy radiostacji

harcerzy z Technikum E.

nergetycznego w Sos­
nowcu.

CAF — fot. Kondracki

A JEŚLI 102 W BIODRACH?

Przemierzyłam cały Kraków,
szukając opalaczy w sklepach
uspołecznionych. Modele i róż­
norodność wzorów zmajdują
wielu nabywców 'ecz tych z...

91 cm w biodrach.

Czy producent ,^ch skądinąd
ładnych 1 stosunkowo niedro­
gich artykułów nie pomyślał
o zróżnicowaniu wymiarów?

H. K.
Kraków

Komunikacyjne
problemy mieszkańców

KRZESŁAWIC

dość

CZNYCH, Wyd. „Wydawnictwa
Naukowo-Techniczne”, str. 498,
cena 74 zl. Książka poświęcona
podstawowym zagadnieniom zwią­
zanym
cżnych
nych.

z projektowaniem chemi-

procesów technologie!.

♦
dr Stanisław Ochęduszko

STOSO.
Prof.

— TERMODYNAMIKA
WANA. Wydawnictwo Naukowo.

Techniczne, str. 643, cena 75 zł.

Podręcznik dla Studentów poll.
technik i inżynierów.

*

W. B. Gokun — ZMNIEJSZENIE

CIĘŻARU MASZYN. Wydawnic­
twa Naukowo-Techniczne. Str.

276, cena 33 zł. Książka dla kon­
struktorów, technologów i praco­
wników inżynieryjno-technicz­
nych.

KAŻDY
się liczy

py działania. Ale ta potężna armia ludzi partii, którzy
mogliby skutecznie prowadzić proces socjalistycznego
wychowania, rozszerzać wpływy partii w śwyiń śro­
dowisku, niewiele w tym zakresies robi. Rola wycho­
wawcza członków partii w rodzinie, wśród sąsiadów
i przyjaciół jest często znikoma. Nawet na terenie
szkół, w pracach komitetów rodzicielskich nie widzi się
Większego, ideowego zaangażowania członków i kan*
dydatów partii. Jak stwierdzono na plenum, nieraz siię
zdarza, że członkowie i kandydaci partii sami ule­
gają wpływom drobnomieszczańskim.

Słusznie Więc plenum KD postawiło ten problem na

centralnym miejscu W planach i programach działania

instancji i organizacji partyjnych.
Również W Hucie im. Lenina rozpoczęto praktyczną

realizację uchwał zjazdu. Wszystkie egzekutywy POP
i KZ przystąpiły do indywidualnych rozmów z Człon­
kami i kandydatami PZPR. Dodać trzeba — rozmów
niezwykle starannie przygotowanych. Przeważnie **•

dotyczyły one postawy towarzyszy partyjnych w miej*
scu zamieszkania, ich działalności wychowawczej W
rodzinie, Na podstawie posiadanych Sygnałów zwra-

cafto uwagę na niewłaściwe zachowywanie się, bietr*
ność wobec działalności klerykalnego środowiska, kry­
tykowano wypadki pijaństwa czy też zaniedbywania
rodziny i brak zainteresowania wychowywaniem dzie­
ci. Ustalano zarazem konkretne zadania i obowiązki w

pracy że środowiskiem, na osiedlu, w szkole itp.
Dobrą formę oddziaływania na rodziny pracowni­

ków przyjęły też niektóre POP dzielnicy Podgórze. Tak

np. egzekutywa POP „Supertomasyny” odbyła specjal­
ne, wyjazdowe posiedzenie w kolonii dziecięcej
Naprawie, ż udziałem grona wychowawców.

Proces socjalistycznych przeobrażeń w świadomości

społeczeństwa — jest procesem trudnym i długotrwa­
łym. Prowadzić go można tylko przy skutecznym i
pełnym zaangażowaniu się wszystkich organizacji
partyjnych, wszystkich członków partii.

Chodzi o to, by członkowie partii włączali się do ak­
tywnej walki z nosicielami starej moralności, filister-
slwa, obskurantyzmu i dwulicowości. By tworzyli cni
w swoim środowisku klimat pogardy dla egoistów,
cwaniaków, ludzi niemoralnych i szkodliwych społecz­
nie. By reagowali w wypadkach krzywdy i niespra­
wiedliwości, By rozwijali społeczną inicjatywę i sa­
morządność, by przodowali w organizowaniu na có-
dzień nowego, lepszego życia.

TADEUSZ CZUBATA

Akcja „Zielony liść” zo­
stała podjęta przez łódzki

Motozbyt. Świeżo „upie­
czeni” kierowcy, którzy
jeszcze dostatecznie nie

opanowali kunsztu jazdy,
otrzymują w Motozbycie
naklejki z zielonym li­
ściem, liść ten przyklejają
na tylnej szybie wozu.

Jest to znak dla innych
kierowców, że pojazd pro­
wadzony jest przez „świe­
żo upieczonego” kierowcę.

OBY PO RAZ OSTATNI

Uruchamiając Ośrodek

Wczasowy na Jeziorkach dy­
rekcja kop. ,Kościuszko” za­
pewniła obywateli, że w każdą
niedzielę i święto podstawi
własne samochody celem prze­
wiezienia chętnych do Jezio­
rek i z powrotem. Jakiż jed­
nak zawód spotkał oczekują­
cych na samochody w dn. 12

ub. m . kiedy okazało śię, że

zapomniano o przyrzeczeniu,
nie uprzedzając o tym zainte­
resowanych. Rozgoryczeni wy­
cie eizk owiozę udali się do do­
mów, niemiło wspominając
niedzielne popołudnie.

Zainteresowani

Jaworzno

Odpowiedzi
instytucji

PASAŻEROWIE NIE MAJĄ

RACJI

Na
trola MO

„Zielonym
tym razem

CAF — fot. Rozmysłowicz

zdjęciu: kon.
— kierowca z

liściem” nic
nie przeskrobał.

Aleksander Rożnius

cownik krakowskiej „Foto,
optyki” akonstruowal ka­
merę 16 mm, lustrzankę o

napędzie sprężynowym.
Pracował nad Swoim mo­
delem od 1552 roku. Ka­
mera składa się z 1350 czę­
ści, ma pełną automatyza­
cję zdjęć poklatkowych co

umożliwia nakręcanie fil.
mów w złych warunkach

świetlnych (filmy animo­
wane, nocne). Nadto — co

jest nie spotykane w ża.

dnych kamerach filmo.

wych tego typu — można

filmować na wstecznym
biegu. Waga około 3,5 kg.

Fot. Janusz Ulberall

„Konieczność przeprowadze­
nia pilnych robót drogowych
na trasie kolejowej Niedź­
wiedź — Łuczyce wpłynęła na

ograniczenie kursowania nie­
których pociągów, m. in. rów­
nież poc. nr 32116 kursującego
w planowanej relacji Kra­
ków — Sędziszów. Ogranicze­
nia te we właściwym terminie

były podane do wiadomości

podróżnych. Przez cały okres

przeprowadzanych robót dro­
gowych uwidoczniono przy ka­
sach biletowych ogłoszenia in­
formujące o narządzonych
zmianach w biegu poszczegól­
nych pociągów” — informuje
Oddział Ruchowo - Drogowy
PKP w Krakowie w związku
z notatką, zamieszczoną w

„Gazecie Krakowskiej” na

podstawie listu czytelników, .

którzy rościli sobie pretensje
do zwrotu kosztów podróży za

bilety kolejowe na trasie Kra?
ków — ŁUczyce. Sądzili oini, że

nie uprżedzono ich, iż oma­
wiany pociąg dochodzi jedynie
dO Łuczyc a nie do Sędziszo­
wa. W świetle jednak wyjaś­
nienia PKP pasażerowie nie

mają racji.

Chcę skorzystać z okazji ja­
ką dała notatka w „Gazecie”
o toczących się właśnie obra­
dach nad poprawą miejskiej
komunikacji w Krakowie.
Chcę za pośrednictwem re­
dakcji — pisze jeden z mie­
szkańców Osiedla Krzesławi-
ce — przekazać garść moich
uwag, które właściwie, są u-

wagami około 15 tys. mie­
szkańców osiedla odciętego
zupełnie od świata.

Osiedla na Stoku i Wzgó­
rzach Krzesławickich w No­
wej Hucie to odległy od cen­
trum kraniec miasta. Źle tu
z zaopatrzeniem, a na dodatek
utrudnia życie komunikacja.
MPK w siposób bardizo for­
malny rozstrzyga sprawy
swego działania. Od czasu

wprowadzenia linii 126 i 126
bis już i tak katastrofalna

sytuacja została zamieniona
w absolutny koszmar. Dziw­
ne, bo przy tych samych
środkach i odrobinie serca

oraz bardziej wnikliwego ro­
zeznania potrzeb ludzkich
można by komunikację uczy­
nić dobrą. Jakież 6ą trudności
tamtejszych mieszkańców?

Przede wszystkim osiedle
w nocy jest odcięte od świata.
Pojazdy tu nie kursują. W
ciągu dnia ogromna ilość mie­
szkańców, dojeżdżających do
pracy w kombinacie (praca
na trzy zmiany), skazana jest
na korzystacie tylko z kilku
kursów autobusowych —■ra-

r.o i wieczorem. Drogę po­
wrotną autobusy przemierza­
ją inną trasą. Sprawą co­
dziennego przymusu mie­
szkańca Krzesławic staje się
korzystanie z tłoku w tram­
wajach, wyczekiwanie na

przystankach, zatruwanie ży­
cia przesiadkami.

W osiedlu na Stoku są dwa
przystanki na obu krańcach.
Ludzie codziennie formalnie
ścigają się z autobusem, bo
nie wiadomo na który przy­
stanek się zdąży. Dobrze je­
śli ża kierownicą znajduje się
człowiek uczynny. Zatrzyma
autobus i zabierze zgonionych
pasażerów. Ciekawie, że tu są
tylko dwa przystanki, a ten
sam autobus w al. ZerOm-

Skiego — Majakowskiego,
gdzie istniej jeszcze kilka

nyeh linii autobusowych
trżymuje się aż 3 razy co

metrów.

Narzekanie ■narzekaniem,
ale pora zastanowić się nad
Sposobami poprawy.

Poważnym usprawnieniem
komunikacyjnym stałoby się
wyznaczenie linii biegnącej
koło kombinatu do Osiedla
Szkolnego z powrotem tą sa­
mą drogą. Dzięki temu mie­
szkańcy Wzgórz Krzesławic­
kich uzyskaliby szybki dojazd
do pracy na trzy zmiany bez
przesiadek a także do Sieci
sklepów zlokalizowanych na

terenie osiedla Szkolnego. Do­
datkową korzyścią stałaby się
możliwość uzyskania połączeń
z innymi liniami autobusowy­
mi: pospieszną, do szpitala o-

raz z tramwajami 5, 15, 16, 14.

Jedna z linii komunikacyj­
nych powinna przebiegać ul.

Kocmyrzowską przez Czyżyny
do pętli tramwajowej na Wie­
czystej. Dzięki temu użyska-
noby szybki dojazd do pracy
w Krakowie z odciążeniem
takiego węzła, jakim jest
Plac Centralny. Ułatwiono by
dojazd do dworca PKP i PKS,
do szkół itp. W samych zaś o-

siedlach autobusy wykony­
wałyby małą pętlę łącząc W

ten sposób Osiedle na Stoku i
na Wzgórzach.

Wydaje nam się, że tego
rodzaju propozycje stanowią
w poważnym stopniu rozwią­
zanie zasadniczych kłopotów
sporej dzielnicy Krakowa do
czasu kiedy zostanie wybu­
dowana tu Unia tramwajowa.
Na nią jednak ** jak wiado­
mo — trzeba będzie jeszcze
trochę poczekać. Zmiana au­
tobusowych kursów Staje się
więc wymogiem chwili, po­
trzebą wymagającą niezwykle
szybkiego rozwiązania.

(mar)

„MAŁE BRAKI — A WSTYD”

Pod takim tytułem ukazała

się notatka informująca o tym,
że na stacji PKS Charsznica

istnieje nieaktualny rozkład

ja»dy. Obecnie — jak wynika
z treści Wyjaśnienia WP PKS
w Krakowie — usunięto błęd­
nie informujący rozkład jazdy
i zastąpiono go aktualnym.
Wymieniono również zniszczo­
ny emblemat PKS.

Ob. Helena Smolska — Ol­
kusz: Lata przepracowane w

Związku Radzieckim zaliczana

są do okresu potrzebnego do

uzyskania renty — pod wa­
runkiem, że była to praca na

podstawie umowy o pracę.
Stosowny wniosek wraz z do­
kumentami zatrudnienia nale­
ży złożyć w Wydziale Przyzna­
wania Rent ZUS w Krakowie,
ul. Pędzichów 27.

*

Ob. Stanisław Radwański —

Nowy Targ: Od otrzymanej
decyzji Wydziału Rent ZUS-u
w Krakowie należy złożyć
skargę do Okręgowego Sądu
Ubezpieczeń Społecznych, w

Krakowie przez Wydział Rent.
W skardze należy podkreślić,

egzekucji
wynag-ro-
otrzymu-

że w aktach oprawy śą dowo­
dy, iż Obywatel przepracował
35 lat na umowie o pracę, a

wówczas nie ma zastosowania

przepis art. 28 dekretu eme­
rytalnego, że wiek starczy na­
leży ukończyć w czasie zatru­
dnienia lub najpóźniej w cią­
gu pięciu lat od ustania za­
trudnienia. Skargę tę tylko O-

bywatel (lub jego pełnomoc­
nik) może podpisać.

*

Ob. Stanisław Tarabuła —*

■Wadowice: Należy wnieść dó

Sądu Powiatowego pozew o

zapłatę kwoty, którą jako ra­
czyć iel zapłacił Obywatel za

swego kolegę, wykazać doku­
mentami zapłatę za niego tej
kwoty. Po wydaniu wyroku
dokona Obywatel
przez komornika z

dzenia, jakid kolega
Je z zakładu pracy.

— Mapę? — Ton Laroche’a był ostry z za­
skoczenia. Lands zaś powiedział:

— Pokaż ją nam, Paulo, Jeżeli jest dość jaś-
na... — wyciągnął po nią rękę.

Zawahała się. — Bardzo prymitywna — 0d-
rzekła. — Namówiłam Mackenzie’ego, żeby mi
ją narysował w namiocie. — Wydobyła arkusz

papieru i podała go Landsowi. — Nie jest bardzo
dobra, ale myślę, że może będziemy mogli się
nią kierować.

Obserwowała nerwowo Landsa, kiedy rozkła­
dał papier na stole.

— Przynajmniej są na niej jeziora — powie­
dział. — Czy on je wszystkie umieścił?

— Nie. Zdaje się, że tylko te, które mają wy­
raźny kształt albo coś takiego, po czym może­
my je poznać. Zaznaczył także niektóre wzgórza
i mśzary, i odcinek szlaku wytyczony nacięciami
ńa drzewach. Mapa jest bardzo prymitywna, ale

myślę, że można się według niej posuwać.
— Ja rńyślałem, żgby zrobić rozpoznanie z po­

wietrza. Bert, chodź popatrzeć. Powiedz, co o

tym myślisz? — Laroche wstał i spojrzał na ma­

pę przez ramię Landsa. — Uważasz, że mógł-
bvć się nią posłużyć?

"Laroche zawahał się. — Trudno będzie — po­
wiedział. — Jego, wybór punktów orientacyj­
nych jeSt oparty na obserwacji naziómnej. Trze­
ba by lecieć bardzo nisko, żeby mieć tę samą

perspektywę. A nawet i wtedy...
— A gdybyś miał helikopter?
— Czy ja wiem- — Zerknął szybko na Paulę,

a potem znowu na mapę i przesunął jężykiem
po wargach. — Warto spróbować.

— Tak mi się Zdaje.
Landś wstał z krzesła.
— Zaraz się porozumiem z Dwieście Dziewięć-

dziesiątką.
— Idę z tobą — powiedział Ląroehó.
Lands kiwnął głową spoglądając na zegarek.
— Jeżeli Len Holt tu doleci do wpół do trze­

ciej, to będziesz miał eztery i pół godziny cza­
su. Wystarczy?

— Na zapoznanie? Tak, chyba tak, Tylko po­
goda nie jest ża dobra.

— Nie, ale będzie gorsza. Prognoza jest zła.
Wyszli, a Paula Briffe patrzyła za nimi w na­

Jeszcze Jerien
głos

Przeczytałam artykuł „O ro­
dzinie Stefańskich” 8. VII 64.
Stefańską znamy wszyscy, ko­
chamy jej muzykę — a to czy
gra w domu, w fabryce czy
sali koncertowej nie ma żad­
nego znaczenia. Muzyka jest
jedna i człowiek słuchający
„jeden”. Dlaczego jednak mu­
zyka podoba się wszystkim
ludziom? Co leży u podstaw,
co jest tą wewnętrzną wspól­
notą, w której sztuka rozprze­
strzenia się i znajduje łącz­
ność w każdym i ze wszystki­
mi? Wartości estetyczne, arty­
styczne są zmienne w czasie 1
przestrzeni. Co pozostaje sta­
łego?

Wartości moralne socjali­
styczne wywodzą się ze

zmienności! A więc? Pozosta-
ją niezmienne wartości moral­
ne, niezależne od czasu i miej­
sca.

Koncepcja B. Wątrobskiego
jest wielka choć niekonse­
kwentna.

Janina KOŚCIELNIAK
nauczycielka

Zaczęło się od listu. Przyszedł jak wiele innych w redak­
cyjnej poczcie stawiając przed dziennikarzem jeszcze jeden
temat interwencji. Jego autor ob. S. Z. z Jaworzna stwierdza:

„Proszę redakcją o zainteresowanie się sprawą naszego
hotelu robotniczego nr 1 przy ul. Lonty 1 w Jaworznie. Na*
leży on do przedsiębiorstwa „Montoerg” w Pionkach k. Ra­
domia. Przebywają tu ludzie wyłącznie delegowani1 przez
nasze przedsiębiorstwo, a zatrudnieni przy pracach montażo­
wych w Zakładach Chemicznych „Azot”.

Hotel, w którym mieszkam nie posiada kanalizacji wyj-
iciowćj, która odprowadzałaby ścieki daleko poza pomieć
szczenią, Wszystko gromadzi sią w ogródku przed oknem.
Mimo zwracanych wielokrotnie uwag nikt z kierownictwa
hotelu tą sprawą się nie zainteresował. Nieczystości wypły­
wają na podłogą. W umywalni została zalana posadzka, nie
najlepiej jest też w korytarzu. Ubikacje niesprzątane są od
niepamiętnych czasów, mimo że hotel zatrudnia etatowo

Sprzątaczką. Jest jąsżcze wiele innych bolączek, ale sądzę, że
Szersze ich opisywanie nie ma sensu. Proszą przyjechać ha
miejsce i zobaczyć”.

List naszego czytelnika został skierowany do państwowe*
go miejskiego inspektora sanitarnego dla miasta Jaworzna.
W parę dni później na miejsce opisanych przypadków udała
się specjalnie powołana komisja, której przewodniczył in­
struktor Higieny Komunalnej Miejskiej Stacji San.-Epid. *-*

Jan Chudzik. Komisja potwierdziła zawarte w zażaleniu u-

wagi. Oto wyjątek ż pokontrolnego protokołu:
„VJ chwili kontroli pokoje były brudne, podłogi niemyte

i nie sprzątane. Brak powłoczek na poduszkach i kocach.
Brak kluczy W pokojach. IV koszach pełno śmieci, w ustę­
pach brdk sedesów i Widać, że nie odkażano ich. Ponadto
hotel w niektórych pomieszczeniach nie posiada światła,
Sporo okien ma powybijane szyby. W wielu drzwiach brak
zamków i klamek.”

W wyniku tej kontroli państwowy miejski inspektor sa­
nitarny dla miasta Jaworzna wydał decyzję ukarania kie­
rowniczki hotelu oraz zarządził remont i odpowiednie wy­
posażenie pomieszczeń. Okazało się przy okazji, że hotel
„Montoergu” nie został zgłoszony jako istniejąca placówka
odpowiednim władzom. Nic o nim nie wiedziało Prezydium
Miejskiej Rady Narodowej, a szczególnie Wydział Gospodar­
ki Komunalnej, Wydział Spraw Lokalowych oraz Biuro E-

Widencji Ludności. W Wyniku tego dyrektor PrżedsiębioT- .

siwa „Montoerg” ob. Jan Kmita został podany do kolegium
karno-administracyjnego za nieprzestrzeganie przepisów za­
wartych w zarządzeniu ministra pracy i opieki społecznej z

dnia 7 maja 1951 r.

pięciu, którego nie starała się ukryć.
— Myślisz, że Bill namówi jch, żeby tu przy*

słali helikopter? — zapytała Darcy’ego.
— To zależy od kierownika robót. To jego

maszyna. Ale on jest facet rozsądny, a Bill po­
trafi do niego przemówić, jak się przy czymś
uprze.

Kiwnęła głową i zaczęła jeść. Jadła tak jak
obecni tam mężczyźni, szybko,, w skupieniu, i

obserwując ją ukradkiem. byłem zdumiony, że

tyle żywotności i determinacji mogło tkwić w tak
drobnej postaci, bo wydawała śię rzeczywiście
bardzo drobna, gdy tam siedziała w tej ogrom­
nej jadalni, otoczona robotnikami. A jednak
najwyraźniej czuła się wśród nich zupełnie Swo­
bodnie, i zgoła nie myślała o tym, że jest tu

jedyną kobietą. Oni zaś zdawali się przyjmować
ją tak, jak by była kimś z nich. Rozglądając śię
po braku widziałem, że chociaż wszysey byli
świadomi jej obecności i od czasu do czasii zer­
kali na nią ciekawie, starali się, aby to ich za­
interesowanie nie było zbyt widoczne. Siedzieli
tu, niektórzy Od miesięcy, i to była zapewne
pierwsza kobieta, jaką widzieli przez cały teń

czas, a jednak nawet najbardziej nieokrzesani
odznaczali się pod tym względem wrodzonymi
dobrymi obyczajami. Należało to do ich kodek­
su i uświadomiłem sobie, że jest to ten sam

kodeks, który musiał obowiązywać w każdym
pogranicznym miasteczku, odkąd zaczął się ot­
wierać kontynent północno-amerykański.

— Papierosa?
Wyciągnęła do mnie paczkę trzymaną w szczu­

płej, smagłej dłoni i biorąc papierosa pomyśla­
łem śóbie, że musi mieć w sobie jakąś domie-*
śżkę krwi indiańskiej, bo przegub jej ręki był
taki smukły, a palce takie cienkie i mocne. Je­
żeli Briffe był naprawdę potomkiem yoyage-
urs, to prawie na pewno musiała mieć krew in­
diańską. Podałem jej ognia, a jej ciemne oczy
obserwowały mnie poprzez dym.

— Nie wydaje się panu dziwne, że mamy iść
do tego Jeziora Lwa? — zapytała.

*^ Dlaczego?
— Bo może pan się dowie prawdy o swoim

dziadku j ó tym, eo tarń się stało.
To pani zna tę historię?

(C.d.n.) — 102 —
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MIASTO
UTM dla kolejki

Na początkowej stacji ko­
lejki Salwator—Bielany zain­
stalowano telefon. Włączając
się w akcję społeczną na

rzecz tej inwestycji Urząd
Telefonów Miejscowych zali­
czył w rachunku jedynie o-

płatę za instalację. Natomiast
opłatę jednorazową za budo­
wę linii napowietrznej do

aparatu w wysokości 450 zł
skreślił z rachunku, traktując
to jako swój wkład w budowę
kolejki.

,.Słodkie życie”
wkrótce na ekranach

Ponieważ nie ukazał
jeszcze na ekranach
wiadany film „Słodkie życie'

się
zapo-

'i”
niektórzy wyrażają obawy, że
film został wycofany z ekra­
nów. Jak informuje Centrala
Wynajmu Filmów w Krako­
wie pogłoski te są niepraw­
dziwe i jeszcze w tym mie­
siącu zobaczymy „Słodkie ży­
cie” na ekranach kin kra­
kowskich.

Jeszcze nie gotowy
Na oko wszystko jest już

gotowe w punkcie super-
ekspresowego czyszczenia gar­
deroby przy ul. Bohaterów
Stalingradu. Okazało się jed­
nak, że techniczna inspekcja
pracy zażądała wymiany sy­
stemu wentylacyjnego. Tak
więc otwarcie punktu ulegnie
opóźnieniu. Jugosłowiańska
maszyna, która została tu za­
instalowana umożliwi chemi­
czne czyszczenie garderoby w

terminie do 24 godzin. (am)
Kto zgubił okulary?

W redakcji są do odebrania
okulary dla krótkowidza,

znalezione w rejonie Kopca
Kościuszki. Proszę się zgłosić
u dyżurnej, maszynistki w

godzinach popołudniowych,
ul. Wielopole 1, III p.

W Krakowie powstało
przedsiębiorstwo

remontu wind
Niezliczone skargi osób

mieszkających w budynkach
z psującymi się windami do­
cierały aż do Rady Państwa
i spowodowały decyzję u-

tworzenia państwowych
przedsiębiorstw, remontują­
cych urządzenia dźwigowe.
Przed rokiem powstały takie
przedsiębiorstwa państwowe
w Gdańsku (gdzie od tego
czasu podobno windy działa­
ją bez zarzutu) i w Warsza­
wie. Jako trzecie powstało
takie przedsiębiorstwo z po­
czątkiem lipca w Krakowie.
Przejęło ono lokal i personel

nienajlepiej prosperującej
spółdzielni „Scenotechnika”
przy ul. Sławkowskiej 11.
Przedsiębiorstwo to realizuje
jeszcze niektóre dawne umo­
wy spółdzielni, ale z biegiem
czasu poświęci się wyłącznie
konserwacji i remontom wind
osobowych. Finansowy plan
przerobu będzie wzrastał z

roku na rok, a z biegiem cza­
su przedsiębiorstwo obejmie
swoją działalnością całą Pol­
skę południową. Zbudowany
zostanie budynek dla pomie­
szczenia warsztatów i admi­
nistracji, powstanie placówka
szkoląca techników-monterów
urządzeń dźwigowych.

Rada Narodowa miasta
Krakowa i Miejskie Zjedno-

czenie Gospodarki Mieszka­
niowej udzielają przedsiębior­
stwu wszechstronnej pomocy
w trudnych dniach organiza­
cji. Liczą one na to, że

przedsiębiorstwo uzdrowi
wszystkie „chorowite” dźwigi
w nowych blokach

Z biegiem czasu przedsię­
biorstwo zam'erza także uru­
chomić nieczynne windy,
które znajdują się w wielu
starych budynkach w Krako­
wie. Aktualnie w naszym
mieście znajduje się w sumie
około tysiąca wind osobowych,

(am)

Księgarnia
objazdowa

Zespół „Rytm” „kręci” na Wa.
welu film pt. „Wizyta u królów”.

Wejdzie on w skład zestawu fil­
mów zamówionych przez angiel­
ską telewizję. Na zdjęciu: reży-

— Jan Rybkowski w

z turystą biorącym
jednym z epizodów.

Fot. J . Ulberall

ser filmu
rozmowie

udział w

Przed Dniem Energetyka

»Nowmki« starej elektrowni
odpopielania wodnego. Na

czym to polega?
Żużel i popiół gromadzi się

w. komorach zbiorczych. Na­
stępnie strugi wody pod ci­
śnieniem spłukują je do ka­
nałów transportowych. Spe­
cjalny podnośnik zajmuje się
tym, aby uciążliwy odpad
produkcji energii elektrycznej
znalazł się w osadniku. Sy­
stem nazwany skromnie „eks­
perymentem” zdał egzamin.

Radykalnie poprawiły się
warunki pracy. Zniknął kurz

W okresach dużego zapo­
trzebowania na energię elek­
tryczną krakowska elektrow­
nia spala do 600 ton węgla na

dobę. Trzeba wtedy pozbywać
się 120 . ton popiołu i żużla.
Przez niemal 40-letni' okres

pracy elektrowni robiono' to
siłami ludzi. Do wózków-wy-
wrotek zsypywano z poszcze­
gólnych lei popielnikowych
rozżarzony popiół i żużel i

przewożono je do wind wy­
ciągających wózki z podzie­
mia na teren zakładu. Na­
stępnie ręcznie przetaczano i szkodliwe gazy. Temperatu-
wywrotki na odległość 250
m, gdzie wysypywano je do
zbiorczego rowu popiołowe­
go.

Pracowało przy tym do 30
osób —wciągudoby—wbar­
dzo ciężkich warunkach (za­
pylenie, wysoka temperatura,
działanie gazów). Silne zapy­
lenie było również utrapie­
niem najbliższego sąsiedztwa
elektrowni. Do chwili gdy...

W roku 1954 problem wzięła
na swój warsztat Katedra Te­
chniki Cieplnej krakowskiej
Politechniki pcd kierownic­
twem prof. mgr inż. St. Chrza­
nowskiego. Już w latach
1956—58 wszystkie kotły elek­
trowni podłączono do systemu

ra nie stanowi teraz utrudnie­
nia w pracy. Poprawiły się
warunki sanitarno-higienicz-

dzielnicy. Uzyskano
również znaczne potanienie
kosztów obsługi. Zamiast 8 do
12 pracowników na zmianę
przy popielniku i urządzeniu
pomocniczym pracuje obecnie
2 ludzi.

Samo urządzenie było kil­
kakrotnie modernizowane.
Jeszcze w trakcie budowy
ciężkie i drogie wykładziny
komór żużlowych i kanałów
transportowych z płyt żeliw­
nych zastąpiono wykładzina­
mi z płyt bazaltowych. Są one

"-krotnie wytrzymalsze na

ścieranie i 3-krotnie lżejsze o-

raz 2-krotnie tańsze od że­
liwnych. (hz)

rew

SadT5
Kolumba”. 17.45: Radio-reklama.

Fel. ekon. 18.00: Koncert
18.50: Radio-reklama. 19.00:
urokiem ognia”. 19.15: Ze

o wsi. 19.30: Radio-reklama.

Cudowne"
W Pałacu Sztuki na wystawie
fotografiki pt. „Człowiek w

Polsce Ludowej” obejrzeć
można ponad 150 zdjęć arty­

stów fotografików.
Fot. E. Węglowski

Żniwa i omlety

Sprzedaż

SZESC uli z pszczołami —

(amerykańskie) — sprze­
dam. Oferty kierować —

Łoniewski, Żywiec, ul.

Grapa nr 3. P-860

Zguby
WRONA Marianowi, Opa-
tkowice 170, pow. Kra­
ków — skradziono pra­
wo jazdy kategorii ama­
torskiej,' kartę rejestra­
cyjną motocykla nr rej.
KE 2653, wydane przez
Wydział Komunikacji
Drogowej Kraków, prze­
pustkę wydaną przez za­
kład „Telpod” oraz do­
wód osobisty. 55805-g

PABIS Eugeniusz, zam.

w Roczynach 303, zgubił
przepustkę zakładową nr

4311, wydaną przez AZPB

Andrychów. P-818

schody

REPE

PROGRAM I.

Godz. 5.00: Wiad., 5.05:
R.ozm. Roi. 5.30: Muz. por.
Gimn. 6.00: Dziennik por.
Muz. por. 6.37: Omów. aud. dziec.
i oświat. 6 .40: Kai. rad.

„Dzień dobry tow. przewodn.
7.CO: Dziennik por. 7 .20: Skrzynka
PCK. 7.25: Muz. 7.45: „Błękitna
sztafeta”. 8.00: Wiad. 8.05: Muz.
1 aktualn. 8.30: Pios. mieś. 8.50:

„Wierzenia Czarnej Afryki”. 9.90:
Trio B-dur op. 11. 9.20: Mel.

operet. 10.00:„Dr Żabiński przed
mikrofonem”. 10.10: Public, mię­
dzynarodowa. 10.20: Koncert roz­
rywkowy. 11,00: Proszę mówić

słuchamy. 11.20: Koncert roz. 12.05:
Wiad. 12 .15: Roln. kwadrans. 12.30:
Radio-reklama. 12 .45: „Na swoj­
ską nutę". 13.00: Muzyka polska.
14.00: Kwiaty Hiroszimy. 14.20 Gra

J. Davis. 14.30: „Co się wam w

tej audycji najbardziej podoba”.
15.00: Wiad. 15.10: Pios. M. Sar-
ta. 15.30: Z życia ZSRR 16.00:
Koncert popoł. 16.35: „Melodia 1

uśmiech”. 17.00: Wiad. 17.05: „W
kraju”. 17.25: „Agnieszka córka

6. CO:

Por.
5.50:
6.20:

6.43:

17.50:
dnia.
„Pod
wsi 1

19.40: „20 minut z ork. L. Walk’a”.
20.00: Dziennik wieczorny. 20.26:
Wiad. sport, 20.30: „Sopot 1964”.
23.00: Ostatnie wiad. 23.10: Hymn.

8.35:

PROGRAM II.

Godz. 5.30: Wiad. 5.36: Muz.

poranna. 6.10: Radiowy Przyjaciel
Rolnika. 6 .27: Omów. aud. dziec.

1 oświat. 6 .30: Wiad. 6.40: Radio-
reklama. 6.50: Gimnastyka. 7 .00:

Progr. dnia. 7.10: Muz. por. 7 .20:
Radio-reklama. 7.30: Dziennik

poranny. 7.50: Piosenka mieś. 7.55:
Muz. poranna. 8.30: Wiad.
„Świat w zwierciadle nauki”. 8.45

Utwory fortep. F . Liszta.
Koncert dnia. 9 .50: Publicystyka
międzynarodowa. 10.00: „Prześla­
dowca”. 10.40: „Wodospady”.
11.00: Aud. dla wsi. 11.10: Koncert

rozrywkowy. 11 .40: Ekonomiczny
problem tyg. 12.05: Wiad.
Polska muz. lud. 12 .45:
lodii
cach i
dnia.
14.45:
Aud.

Igor”.

9.00

12.15:

,Od me-

do melodii”. 13.25: „O uli-
tablicach”. 13.40: Program
13.45: Koncert popularny.
„Błękitna sztafeta”. 15.00:

oświatowa. 15.15: „Książę
15.30: Audycja „Śpiewamy

i

Na ulicach Krakowa można
czasem zobaczyć elegancki
mikrobusik z napisem „Księ­
garnia objazdowa”. To dużo
zrozumialsza nazwa niż „Bi-
bliobus”. Dociera on do zakła­
dów pracy, fabryk, do gromad
wiej skich.

Bibliobus pracuje dopiero 4
miesiące. Jak informuje „Dom
Książki” — objazdowa księ­
garnia sprzedaje miesięcznie
książki za blisko 30 tys. zło­
tych, tzn. sporo, gdy się zwa­
ży, że teren w którym działa,
nie jest najłatwiejszy. Cieka­
wą formą pracy są wyjazdy
niedzielne. Mikrobus szuka
ludzi w miejscach odpoczyn­
ku. Niektóre niedziele przy­
noszą utarg ok. 2 tys. złotych.
Ostatnio mikrobus odwiedził
Kobyle Gródek. Kierownikiem
księgarni objazdowej, agitato­
rem, sprzedawcą książek i
kierowcą mikrobusu w jednej
osobie jest Jan Klimek. (eh)

Kłopoty
czystych

Czytelnicy nasi sygnalizo­
wali ostatnio trudności w za­
opatrywaniu się w bilety do
łaźni miejskiej.

Kłopoty te związane są z

opóźnieniem remontu Łaźni
Rzymskiej, w której trzeba
wymienić stary kocioł- Opóź­
nienia wynikają z kilkakrot­
nej zmiany dokumentacji. A
tymczasem łaźnie miejskie
pracują przy zmniejszonej i-
lości etatów, tak jakby re­
mont już trwał, a stary ko­
cioł jest mało wydajny. Dy­
rekcja informuje, że remont

powinien się zacząć w tym
miesiącu i potrwa około pół
roku.

W tym czasie Łaźnia Parys­
ka i łaźnia w Podgórzu czynne
będą przez cały dzień. Obec­
nie najłatwiej jest się wyką­
pać w poniedziałek, wtorek i
piątek. Środy i czwartki za­
rezerwowane są przeważnie
dla wojska, a soboty dla za­
kładów pracy, (am)

w powiecie
Żniwa w powiecie krakow­

skim — w pełni. Skoszono już
żyto i rzepak, natomiast psze­
nica ozima została skoszona w

około 85 proc., a pszenica ja­
ra w 20 proc., owies w około
30 proc., jęczmień jary w oko­
ło 15 proc.

Padające ostatnio deszcze
utrudniły nie tylko zwózkę
zboża z pól, lecz także prze­
szkodziły w omłotach. W pow.
krakowskim czynnych jest 55
wspólnych klepisk, dla któ­
rych kółka rolnicze zapewniły
maszyny. Np. w rejonie Czer­
nichowa czynnych jest 9, a w

samym Czernichowie są 3
wspólne klepiska, na których
bez przerwy panuje ruch.

Tegoroczne zboża „sypią”
nieźle.- W niektórych rejonach
słabiej plonuje pszenica, ale
w całości tegoroczny zbiór nie
jest gorszy od ubiegłoroczne­
go.

Gorzej przedstawia się do­
stawa energii elektrycznej, nie
ma dnia, żeby nie było kilku­
godzinnej przerwy w dosta­
wie prądu. Wydaje się, że

pracownicy placówek energe­
tycznych powinni także dbać
o zapewnienie ciągłości prac
omletowych, (cm)

SOJKA Władysław, zam.

w Chrzanowie, Polna 49,
zgubił przepustkę wyda­
ną przez Fabrykę Loko­
motyw w Chrzanowie.

PRZETARGI

na

nie

Przy okazji zbierania in­
formacji o półkoloniach — w

Szkole Podstawowej nr 8 przy
ul. Grunwaldzkiej, mieliśmy
okazję odkryć „cudowne
schody”, a. mówiąc ściślej —

„cudowne” przy nich porę­
cze. Kiwają się one

wszystkie strony jak
przymierzając zęby przy pa-
radentozie, a jednak nie wy­
latują ze swych „posad”.

To naprawdę cudowne zja­
wisko, podważające odwiecz­
ne prawa fizyki, istnieje od
roku 1961 (co stwierdzono
przy odbiorze budynku szkol­
nego), a jego twórcą jest —

jak nas poinformował dy­
rektor szkoły — Nowohuckie
Przedsiębiorstwo Budowlane.

W całej tej sprawie jedno
tylko nas niepokoi: co bę­
dzie, jeśli któregoś dnia nie­
sforna
oprze
nie”?
„cudownego
będzie się rozgrywał w szpi­
talu i-, sądzie? (m)

grupa dzieciaków
sie o to „zabezpiecze-
Czy wówczas epilog

i” zjawiska nie

k może w Krakowie?

Świeże placki
ziemniaczane

Kwiaciarki

znów na Rynka
Wczoraj

niosły się
go na płytę Rynku. Zezwole­
nie na przenosiny uwarunko­
wane było, jak wiadomo,
sprawieniem sobie przez kwia­
ciarki nowych podstawek na

towar. Zgodzono się jednak,
że do kwietnia przyszłego ro­
ku mogą używać starych. Po

tym terminie będą mu siały
sprawić sobie nowe podstaw­
ki na kwiaty takie, jakich u-

żywają obecnie sprzedawczy­
nie z przedsiębiorstwa „Wa-
rzywa-owoce”.
kwiaciarek na

Rynku zrobiło
piękniej, (am)

kwiaciarki prze-
z Placu Mariackie-

Po powrocie
odnowionym
się jeszcze

Krakowskie Przedsiębiorstwo Robót Elewacyjno-
Budowlanych Kraków 28, ul. Kocmyrzowska 12 —

SPRZEDA W DRODZE PRZETARGU NIEOGRANI­
CZONEGO sprzęt budowlany, taki Jak mieszarki,
pompy do zapraw, stoły wibracyjne ttp.

Przetarg odbędzie się dnia 20 sierpnia br„ o go­
dzinie 9, w Dyrekcji Przedsiębiorstwa — Kraków,
ul. Kocmyrzowska 12.

W wypadku nieodbycla się I przetargu, odbędzie
się II przetarg, o godzinie 11.

Przystępujący do przetargu winni złożyć przed
przystąpieniem do przetargu wadium w wysokości
10 proc, ceny wywoławczej.

Bliższych informacji o cenie sprzętu, rodzaju 1

wartości technicznej udziela Dział Głównego Mecha­
nika, tel. 413-11, codziennie w godzinach od 7 do 10.

W przetargu mogą brać udział przedsiębiorstwa
państwowe, spółdzielcze oraz osoby prywatne.

Zarząd Inwestycji Wodociągu, Kanalizacji 1 Oczy­
szczalni w Żywcu, ul. Kościuszki 4 — OGŁASZA
PRZETARG NIEOGRANICZONY na wykonanie
zbiornika wodno ■ powietrznego — o wymiarach
2.000X3.000 mm.

Potrzebnych materiałów (blacha) dostarczy zama­
wiający. — Termin wykonania robót do dnia 30 IX

1964 r. — Kosztorys prowizoryczny oraz dokumen­
tację można oglądać w biurze ogłaszającego —

w Żywcu, ul. Kościuszki 4 — Dział Ekonomiczny,
od godz. 8 do 12.

Termin składania ofert do dnia 15 sierpnia 1964 r„
w Sekretariacie Zarządu Inwestycji.

Przetarg odbędzie się w dniu 17 sierpnia 1964 r„
o godzinie 10. — W przetargu mogą wziąć udział

przedsiębiorstwa państwowe, spółdzielcze oraz rze­
mieślnicy prywatni.

Zarząd zastrzega sobie prawo dowolnego wyboru
oferenta oraz unieważnienia przetargu bez podania
przyczyn. K-5886

Naszej Czytelniczce bardzo
podobała się smażalnia plac­
ków ziemniaczanych w Gdań­
sku. Za kilka złotych można
dostać porcję świeżych, do­
skonałych placków. Mają one

tak wielkie powodzenie, że

przed zakładem ustawia się
zawsze spora kolejka. Czy nic
można by otworzyć podobnej
placówki u nas, w Krakowie.

Przypominamy, że Dział
Miejski „Gazety” w dalszym
ciągu przyjmuje informacje
na temat zaobserwowanych
poza Krakowem usprawnień i
pomysłów, które zdaniem
Czytelników warto by wpro­
wadzić w naszym mieście.
Informacje telefoniczne przyj­
mujemy w godzinach 11—15.
Nr telefonu 209-95.

Potrącony
przez pociąg
Na trasie Kraków—Podłęże

potrącony został przez pociąg
pracownik PKP 26-letni Ju­
lian Sobarz zamieszkały we

wsi Jodłówka. Ofiarę wypad­
ku w stanie ciężkim przewie­
ziono do szpitala.

Fabryka Śrub Żywiec-Sporysz — OGŁASZA PRZE­
TARG' na wykonanie instalacji wentylacyjnej z prze­
wodów blaszanych (grub. blachy 0,8 I 1 mm) w tra-

wialni, z terminem wykonania robót do dnia 15

listopada 1S64 r.

Dokumentacja wraz z kosztorysem znajduje się
do wglądu w Dziale Głównego Mechanika Fabryki
Śrub. — Termin składania ofert upływa z dniem
15 sierpnia 1964 r.

Otwarcie ofert nastąpi w dniu 15 sierpnia 1964 r„
o godzinie 11, w biurze Głównego Mechanika.

W przetargu mogą brać udział przedsiębiorstwa
państwowe, spółdzielcze i prywatne.

Fabryka zastrzega sobie prawo dowolnego wybo­
ru oferenta. K-5976

Wojewódzkie Przedsiębiorstwo PKS Oddział w Tar­
nowie — OGŁASZA PRZETARG na wykonanie haf­
tem srebrnym nowych dystynkcji dla personelu
eksploatacyjnego, t. j. odznak stopni, godeł, emble­
matów 1 innych, dla kierowców autobusów i kon­
duktorów PKS.

Oferty mogą składać przedsiębiorstwa państwo­
we, spółdzielcze oraz przedsiębiorstwa i os jy
prywatne. — Składanie pisemnych ofert w 2

egzemplarzach do dnia 12 sierpnia 1964 r„ pod ad­
resem: WP PKS Oddział w Tarnowie-Gumniska.

Z pełnym tekstem zaproszenia do składania ofert
można się zaznajomić pod wyżej podanym adresem
— codziennie od godz. 7 do 15.

Komisyjne otwarcie ofert nastąpi w dniu 13 sierp­
nia br. — Przedsiębiorstwo zastrzega sobie prawo
dowolnego wyboru oferenta. K-5977

PRACOWNICY POSZUKIWANI

RACJA
KOSZUL
F3Ę$KICH
w terminie od 7 do 14 dni

w punktach usługowych
Rzemieślniczej Spółdzielni

Pracy „BI EL IŻ N IARZY”

W KRAKOWIE —

ul. FLORIAŃSKA 49,

ul. WARYŃSKIEGO 24.

Miejski Zakład Gospodarki Mieszkaniowej w Żyw­
cu, ul. M . Nowotki bl. 13, tel. 836 — przyjmie do

pracy natychmiast INŻYNIERA lub TECHNIKA
BUDOWLANEGO i uprawnieniami, TECHNIKA
BUDOWLANEGO bez uprawnień 1 BLACHARZA.

Warunki płacy do '

uzgodnienia.

Dyrekcja Państwowego Gospodarstwa Rolnego
w Krzemiinie, poczta Mielęcin Myśl., pow. Pyrzyce,
woj. Szczecin — zatrudni natychmiast MISTRZA
OWCZARSKIEGO wraz z 3 PRACOWNIKAMI DO
OBSŁUGI OWIEC. — Wynagrodzenie wg Umowy
Zbiorowej dla Pracowników Rolnych. — Warunki

bytowe zapewnione, szkoła i sklep na miejscu. —

Stacja kolejowa Mielęcin Myśliborski odległa 1,5 km.

Krakowskie Zakłady Teletechniczne „TELOS"
w Krakowie — zatrudnią natychmiast ST. KSIĘGO­
WĄ ze średnim wykształceniem ekonomicznym i co

najmniej 6-letnią praktyką w przemyśle, na sta­
nowisku kierownika sekcji księgowości finansowej.
Oferty przyjmuje i informacji udzieia Dział Kadr,
Kraków, ul. Kazimierza Wielkiego 86.

RUSZTOWANIA
rurowe
stare — kupi natychmiast

Spółdzielnia Pracy „WIERTNIK”

KRAKÓW, ul. ŁOBZOWSKA nr 8

Fabryka Kosmetyków „Miraculum” — Kraków, ul.
Zabłocie 23 — poszukuje kandydata na stanowisko
KIEROWNIKA ADMINISTRACYJNO - GOSPODAR­
CZEGO. — Wymagane wyższe wykształcenie ekono­
miczne lub prawnicze oraz praktyka. — Warunki

płacy i pracy do omówienia,w Dziale Kadr Fabry­
ki. K-5934

Wykwalifikowanych SPAWACZY ELEKTRYCZNYCH
i ACETYLENOWYCH z uprawnieniami do spawania
zbiorników i rur, MONTERÓW RUROWYCH, MU­
RARZY, OPERATORÓW DŹWIGÓW SAMOCHODO.
WYCH i SAMOJEZDNYCH oraz PRACOWNIKÓW
NIEWYKWALIFIKOWANYCH — zatrudni natych­
miast P. P. „Naft.obudowa” w Krakowie. — Praca
stała w akordzie 1 na umowy w brygadach, w Kra­
kowie i w terenie. — Zakwaterowanie w hotelach

robotniczych. — Zgłoszenia: P. p. „Nattobudowa” —

Kraków, ul. Lubicz nr 25, pokój nr 217.

Klepisko
czy trawnik?

Powszechnie wiadomo, że tra­
wniki są po to, aby na nich rosła
trawa. Jednak nie zawsze tak jest.
Można się o tym przekonać na

Alei 29 Listopada. W pobliżu
przystanku autobusowego linii 105

przy ulicy Wiśniowej jest właś­
nie taki „trawnik”. Przystanek
tej stałej linii autobusowej ulo­
kowano w takim rpiejscu, że li­
czni wysiadający pasażerowie
zmuszeni są do przechodzenia
przez zieleniec. Niedawno posze­
rzono i upiększono część Alei 29

Listopada. Ale nie pomyślano, że

trzeba zrobić placyk dla wysia­
dających pasażerów. Efekt — kle­
pisko zamiast trawnika. Takież
samo klepisko znajduje się nieco

dalej, bowiem kosz na śmieci stoi
sobie w środku zieleńca i kto
chce wrzucić papier, musi deptać
trawnik. Musi, bo w pobliżu nie­
ma innego kosza na odpadki.

(Asz)

CO.GDZIE-KIEDY?
SiERPIEŃ

OeatrTSB
KAMERALNY: Sposób bycia —

19.30, GROTESKA: Gdyby Adam

był Polakiem, Czarowna noc «-

godz. 19.15.

17, 19. ZWIĄZKOWIEC: Opowie­
ści z pociągu (węg., 6lat)—17
i

i bawimy się na wakacjach”.
16.00: Wiad. 16.05: Koncert estra­
dowy. 16.50: Wiad. Ziemi Rze­
szowskiej. 17 .00: Współczesna mu­
zyka polska. 17.30: Aud. aktualna.
17.45: Dziennik krak. 17.55: W

rytmie tańca 1 piosenki. 18.30: Ra­
dio-reklama. 18.50: ,

chowała prawdę”.
19.05: Muz. 1 aktualności.

Ekonom, problem tygodnia. 19.45:

Muzyka klasyczna. 20.00: Scena

polska — A. Zelwerowicz. 21.00:
Z kraju i ze świata. 211 .27: Kro­
nika sport. 21.40: Muz. taneczna.

22.15: Wiersz miesiąca. 22.35: Muz.
kameralna. 23.00: Mel. rozrywkowe

1 taneczne. 23.50 Ostatnie wia­
domości. 24.00: Hymn.

,Dżungla prze-
19.00: Wiad.

19.30:

Godz. 17.45: Program dnia, 17.50:

„Przygody dziwnego psa Huckle-

berry”, 18.15: TV Klub Młodzie­
żowy „PROTON”. 18.55: „Spotka­
nia z przyrodą”, 10.20: u źródeł

drugiej niepodległości, 19.50: Do­
branoc. 20.00: Dziennik tel., 20.20:
Film krótkometrażowy, 20.40: IV

Międzynarodowy Festiwal Pio­
senki w Sopocie, 23.10: Wiad.
dziennika telewizyjnego.

APOLLO: Taksówka do Tobru-
,ku (fr., 14 lat) — 10, 12.30. Vera
Cruz (USA, 16 lat) — 15.45, 18,
20.15. CASINO: Fortunella — o

zmroku. CHEMIK: Królewskie
dzieci (NRD, 14 lat) — 19. DOM
ŻOŁNIERZA: Nigdy nie wrócę
(radź., 16 lat) — 17, 19.30 . ISKIER­
KA: Koński pysk (ang., 16 lat) —

17, 19. KULTURA: Smarkula (poi.,
16 lat) — 20.15. MELODIA: Tylko
we dwoje (ang., 16 lab) — 15.45,
18, 20.15. MASKOTKA: Czerwone

berety (poi., 16 lat) — 15.30, 17.45,
20. MINIATURKA: Program dla
dzieci — 16. Dziewczyna z wyspy
(meks., 16 lat) — 17 i 19 SWOSZO-
WIANKA — nieczynne. MIKRO:

Najlepszy z wrogów ang., 16 lat)
— 15.30, 17.45, 20. MŁODA GWAR­
DIA: Sami zakochani (wł. -fr., 16

lat) — 14.45, 17, 19.15. ROTUNDA:
Macami o (meks., 16 lat) — 16, 18,
20. SZTUKA: Chcemy się bawić

(ang., 12 lat) — 15.45, 18, 20.15. TĘ­
CZA: Julio, jesteś czarująca
(austr., 16 lat) — 18, 20. UCIECHA:

Mysz, która ryknęła (ang., 14 lat)
— 15.45, 18, 20.15. WANDA: Śmierć
Tarzana (CSRS, 12 lat) — 11, 15.45,
18, 20.15. WARSZAWA: Strzelba
z Newesinje (jug., 12 lat) — 15.45,
18, 20.15. WISŁA: Rozwód po wło­
sku (WK, 18 lat) — 15.45, 18, 20.15.
WOLNOŚĆ: Spotkanie ze szpie­
giem (poi., 12 lat) — 15.45, 18, 20.15.
WRZOS: Powiernik pań (fr.-wl.,
12 lat) — 15.45, 18, 20.15. ZUCH:
Wielka tajemnica (fr., 14 lat) — 15,

19.

KINA W NOWEJ HUCIE

ŚWIT: Herbaciarnia pod księży­
cem (USA, 9 lat) — 15.36, 18, 20.30.
ŚWIT m. sala: Karmazynowy pi­
rat (USA, 12 lat) — 15, 17.15, 19.30.
ŚWIATOWID: Jedyna szansa

(NRD, 16 lat) — 15.45, 18, 20.15.
ŚWIATOWID m. sala: Rodzaj mi­
łości (ang., 18 lat) — 15, 17.15,
19.30 . BALLADYNA: Żegnajcie
gołębie (radź., 12 lat) — 18, 20.
KOLOROWE: Gdzie diabeł nie
może (CSRS, 12 lat) — 19. SFINKS:
Tama na Pacyfiku (wł., 18 lat) —

15.45, 18, 20.15.
PŁASZOW — Kolejarz: Przygo­

dy Munchhausena (CSRS, 16 lat) —

19. PROKOCIM — ZZK — nieczyn­
ne.

WIELICZKA — Górnik: Powier­
nik pań. SKAWINA — Junak:

Generał, Hutnik: Atak we mgle,
ORION (Podłęże) — nieczynne.

ZOO (Lasek Wolski) — codzien­
nie od godz. 9 do zmroku.

YŻURY
CHIRURGICZNY: Nowa Hufca

Os. na Skarpie, INTERNISTYCZ­
NY: Nowa Huta, Os. na Skarpie,
LARYNGOLOGICZNY: Nowa Hu­
ta ,Os. na Skarpie, OKULISTYCZ­
NY: Now Huta, Os. na Skarpie,
NEUROLOGICZNY: Nowa Huta,
Os. na Skarpie.

APTEKO
Rynek Gł. 42, Metalowców 1,

Retoryka 1, Plac Wolności 7, Ry­
nek Podgórski 9, Nowogrzegórze-
cka bl. 2, Nowa I-Iuta — Os. Cen­
trum „A”.

TECHNIKA DROGOWEGO z praktyką oraz dwóch
ABSOLWENTÓW TECHNIKUM DROGOWEGO (sta­
żystów) — zatrudni natychmiast Rejon Eksploatacji
Dróg Publicznych w Tarnowie, ul. J . Dąbrowskie­
gonr5. — Wynagrodzenie wg Układu Zbiorowego
Pracy w Budownictwie z dnia 15 marca 1953 r.

Zgłoszenia przyjmuje sekcja zatrudnienia REDP.

Dyrekcja Dzielnicowego Zarządu Budynków Miesz­
kalnych „Zwierzyniec" — Kraków, ul. Batorego 25,
zatrudni natychmiast TECHNIKÓW BUDOWLA­
NYCH na stanowiska insp. technicznych, Z-CĘ KIE­
ROWNIKA ZAKŁADU REMONTOWEGO, MISTRZA
BUDOWLANEGO oraz kilku MURARZY. — Wa­
runki pracy i płacy do omówienia na miejscu.

Miejskie Przedsiębiorstwo Gospodarki Komunalnej
w Skawinie — zatrudni natychmiast INŻYNIERA
względne TECHNIKA DROGOWEGO na stanowi­
sko kierownicze, TECHNIKA OGRODNIKA, MA-

I.ARZY, STOLARZY oraz MURARZY. — Wynagro­
dzenie dla inżyniera drogowego w granicach 2.400
—3.500 zł — dla pozostałych pracowników warunki

pracy i płacy wg Układu Zbiorowego Pracy w Bu­
downictwie. K.59Io

INŻYNIERA lub TECHNIKA DROGOWEGO, INŻY­
NIERA lub TECHNIKA BUDOWLANEGO, MISTRZA

BUDOWLANEGO, INSPEKTORA KONTROLI WE­
WNĄTRZZAKŁADOWEJ (pól etatu), TECHNIKA
SAMOCHODOWEGO oraz pracowników fizycznych:
MECHANIKA SAMOCHODOWEGO, Si USARZA-

SPAWACZA, ELEKTROMONTERA, BRUKARZA

BETONIARZA, KIEROWCJ}, MURARZY, CIEŚLI
oraz ROBOTNIKÓW (CE) N1EKWALIFIKOWANYCII
do robót drogowych i zieleni — przyjmie Miejskie
Przedsiębiorstwo Gospodarki Komunalnej w Wielicz­
ce, ul. gen. Sikorskiego 9. K-5936

GWAREK Krzysztof —

zam. Libiąż-Moczydlo 36,
P-ta Libiąż Mały, pow.
Chrzanów, zgubił legity­
mację ubezpieczeniową
nr 429005, wydaną dnia
28, 10 1954 przez PZS
Chełmek. P-809

JANIK Jerzy, zam. w

Jankowicach, pow. Chrza­
nów, zgubił legitymację
szkolną, wydaną przez
Zasadniczą Szkolę Zawo­
dową w Chrzanowie.

BUŁKA Władysław zgubił
przepustkę stałą nr 205,
wydaną przez Zakłady
Chemiczne Oświęcim.

WAŃKOWICZOWI Fer­
dynandowi, zam. Nowe

Czapy, Kopalniana 9,
woj. zielonogórskie, skra­
dziono dowód osobisty,
książeczkę wojskową i
amatorskie prawo jazdy,
wydane w mieście Żary.
CHŁOPEK Emilian, zam.

Chrzanów, zgubił prze­
pustkę, wydaną przez
„Fablok” w Chrzanowie.

najlepiej sprzedasz
w sklepach „VERITAS”

Kraków, ul. Sławkowska 20,

Kraków, ul. Długa 56,
Tarnów, ul. Krakowska 39,
Nowy Sqcz, ul. Ducha 3,
Nowy Targ, ul. Szaflarska 7.

Katowickie Przedsiębiorstwo Transportowe Budow­
nictwa Przemysłowego, Ekspozytura Oświęcim, ul.

Wysokie Brzegi 2 — zatrudni natychmiast:
PRACOWNIKA UMYSŁOWEGO do pionu tech­

nicznego — wymagane wykształcenie średnie tech­
niczne oraz 3-letni staż pracy w transporcie samo­
chodowym,

2 OPERATORÓW DŹWIGU typ „Star”,
3 MECHANIKÓW SAMOCHODOWYCH,
15 KIEROWCÓW SAMOCHODOWYCH samocho­

dów „Star” — wywrotki, z I, II 1 III kat. prawa
jazdy (III kat. prawa jazdy — stara),

PRACOWNIKÓW NIEWYKWALIFIKOWANYCH —

praca w akordzie — Układ Zbiorowy w Budownic­
twie — hotele robotnicze.

Zgłoszenia przyjmuje Referat Kadr Ekspozytury
Oświęcim. K-5801

GOŁĄB Barbara, Ży­
wiec, zgubiła legitymację
szkolną, wydaną przez
Szkołę Podstawową przy
Liceum Ogólnokształcą­
cym Żywiec. P-821

CHEŁKOWSKIEMU An­
toniemu, zam. Nawy
Sącz, Kunegundy 25 —

skradziono prawo jazdy,
wydane przez PWRN Po­
znań oraz legitymację
kolejową wydaną przez
DOKP Kraków.

NAGLIK Bronisław, zam.

Malec 3, p-ta Nowa Wieś,
zgubił legitymację Zwią­
zku Zawodowego Prac.

Kolejowych — wydaną
przez Zarząd Okręgu w

Krakowie. P-713

UNIEWAŻNIA się zgu­
bioną pieczątkę — o

brzmieniu: „Nr 1150 Pro­
wadzący książkę meldun­
kową Trzebinia Płatek
Stanisław — Trzebinia,
Mickiewicza 16”.

CZęŚCI DO MASZYN I SILNIKÓW
ŚRODKÓW TRANSPORTOWYCH I SPRZĘTOWYCH

Praga W 3 S, Star S’42, 14, 20, 21, 25, Skoda-706,
Tatra-111, Lublin, Zis-585, spychacz Fiat,

MATERIAŁY I SILNIKI ELEKTRYCZNE
MATERIAŁY BRANŻY PRZEMYSŁU WtÓKIENHICZEGO,
HUTNICZEGO, METALOWEGO I CHEMICZNEGO

sprzeda w ramach likwidacji zbędnych zapasów przedsię­
biorstwom państwowym i spółdzielczym
KRAKOWSKIE PRZEDSIĘBIORSTWO

ZMECHANIZOWANYCH ROBÓT BUDOWNICTWA

KRAKÓW-NOWA HUTA, ul. KOCMYRZOWSKA

(przy placu targowym) — telefon nr 416-93, 406-94.

Wykazy do wglgdu w Dziale Zaopatrzenia.
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